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Kaee*qriofis 


Prez, 


nach zamachu na prezydenta re” 
publiki greckiej, 


eg " 


PARYŻ, 3 listopada. (A. T. E.) 
Dziś przed sądem nadzwyczaj- 
nym w Atenach rozpoczął się 
proces przeciwko posługączowi 
hotelłowemu nazwiskiem Gusios. 
oskarżonemu o zamach na prezy- 
denta Kondurjotisa, dokonanego 
w ubiegłą niedzielę. 

Oskarżony składał przed są- 
dem dziwaczne zeznania, świad- 


i 
4 
W tych dniach dokotaro w i 


Dziś (0 stron 
ocztowa niszczona rynżaltem. __ Łódź, 


Dziś „Gazeła Handlowa" 


Czwartek, 3 listopada 1927 r 


ODEO 


Rok X 


A DZIENNIK POLITYCZNY, SPOŁECZNY i LITERACK F 


(| Telefony „Głosu Polskiego" - „Głosu Polskiego — Redakcja dzienna 19-71 
nocna redakcja i drukarnia od godz. 9 wiecz: 7-99 
administracja i eKspedycia 1-99 ecoGea 


|Na. ostatnia chwile 


lodłożył konwent seniorów decyzię w RS T. 
preliminarza budżetowego 


Senat chce w piątek radzić nad samorozwiązalnością 


Warsz, koc. 


„Gł, P.” (StGr.) tel: 
W dniu wczorajczy 


dniowych obradował konwent senjorów sejmu. 


Zastanawiano się nad tem jak traktować, 
| posaoiowy budżet na rok 1328-29. 


Na wstępie obrad marsz. 
że istnieją 3 możliwości: 


Rataj wskazał, 


Koncepcja normalnych prac nad budżetem 


m w godzinach połu-|ma najmniej zwolenników. 


Ostateczna decyzja zapaść mana zebraniu 
konwentu senjerów kłóre odbędzie się dzisiaj 
o godz. 2 po poł. podczas ydy plenum zebrać 


się ma już o 3 p. pol. 


Po tej kezowocnej dyskusji o traktowaniu 


budżetu zastanaw ał się konwent nad 


Albo sejm oświadczy, że forma przedłoże-|sprawami które powinny być załatwione w cią 
nia budżetu jest niezgodna z konstytucją po-jgu obecnej sesji. 
nieważ rząd nie wniósł załącznika do budžetu; 


albo sejm w oczekiwaniu na załączniki kiem załatwieniem noweli 


przystąpi do ohradowania nad budżetem; 
albo wreszcie powołując się na krótki ter |ne były uchwały sejmu. 
min (28 listopada kończy się kadencja) sejm 
wyrazi gotowość załatwienia prowizorjum bu 
dżetowego i dodatkowych kredytów. 
W ciagu _2-godzinnej debaty przedstawicię 
le klubów nie zdołali się porozumieć co do 


sposobu traktowania hudżełu, Zary 
tylka stanowiska przeństawicioi 


3:0 wały się 


| 
| 


Jednomyślnie wypowiedziano się za szyk= 


do ustawy o Dz. 


Ustaw w tym sensie by w Dzienniku ogłasza= 


Wówczas nabrała by mocy uchwała o u= 


którzy wypowiedzićh się za nieprzystąpieni em | cChowicz i inni. 


do rozpatrywania budżetu. 


Ale i wśród tych 


czące o daleko posuniętym roz: (wuch kiubów były różnice zdań. 
ZLN. chciałby uchylić się od pracy budże- 


stroju nerwowym. Oświadczył on 
iż przybył do Aten aby leczyć 
się na ucho i nie miał zamiaru 
zabijać prezydenta. 

Zamachu dokonał w stanie za- 
mroczenia umysłu nie wiedząc co 
czyni. 


he 


Min. Zaleski obejmuje 


urzędowanie 


Warsz, kor, „Gł P.“ (St.Gr.) tel.: 
Minister spraw zagr. p. Zaleski 
powraca w tym tygodniu do War- 
szawy i obejmuje urzędowanie. 
Jednocześnie opuszcza Warsza 
wę iudaje się do Rzymu p. Ro- 
mana Knoll. 


Zaiścia krakowskie 


badać będzie komisja 
policyjna 

Warsz, kor. „Gł, P,“ (SŁGr.) tel.: 

Dla rozpatrzenia ostatnich zajść 

między studenterją krakowską a 

policją, wydelegowana została spe 

cjałna komisja komendy głównej 
policji. 


‘óda rojalistów fran- 
` zuskich 
kpi sobie z policji i wró= 
cił do Paryża 


PARYŻ, 2 (Pat)— W związku z 
doniesieniem jednego z dzienni- 
ków inarsylskich, jakoby Leon Dau 
det miał opuścić swoją kryjówkę 
w Belgji i powrócić do Francji, 
„Action Francaise" pisze, że jeśli 
prawdą jest, iż Daudet wyjechał 
ze swego chwilowego schroniska, 
to widocznie udało mu się ominąć 
sieci policyjne i przybyć do oj- 
czyzny, w której zapewne prze-| 
bywa, 


owej bez pierwszego czytania; a socjaliści | 


Wygłosić exposé ma p. 


głos ma 


chyleniu dekretu prasowego. 

Natomiast załatwienie ustawy o zgromas 
dzeniach uznano za zbyteczne, 

Dowiadujemy się, że na dzisiejsze poesie- 
|dzenie sejmu przybędą przedstawiciele rząu 
LN, EPPS, | du, wicepremier Barte| minister skarbu Czesd 


Bartel, również 


zabrać minister Czechowicz. 


W senacie panują nieco inne nastroje niż 


w sejmie. Marszałek Trąmpczyński zwołał na 


domagają się, aby w związku z pierwszem, dziś ąż 5 komisji senackich, a na piątek zwo 
czyłaniem odbyła się na plenum dyskusja w |łał pienarne posiedzenie przyczem na porząd 
której stronnictwa umotywowałyky swoje sta: |ku dziennym wystawiono słynną sprawę o sa 


nowisko. 


Marsz. Rataj jest stronnikiem trzeciego 
sposobu tj. załatwienia prowizorjum i kredy- 


tów dodatkowych. 


morozwiązalności. 


Sprawia to humorystyczne wrażenie gdyż 
legalny termin życia izb wynosić będzie od 


|dnia tego, zaledwie 24 


Budżet Polski na rok 1928-9 


BERLIN, 2 listopada. (Pat.) — 
„Börsen „ Curier“ w wydaniu po 
południowem omawia budżet Pol 
ski, porównywując go z budże' 
tem rzeszy niemieckiej. Dziennik 
dochodzi do wniosku, że po od- 
trąceniu wydatków na spłaty Od- 
szkodowawcze, administracja nie 
miecka kosztuje cztery razy wię- 
cej w markach, niż administracja 
polska w złotych. 


Również wydatki zbrojeniowe, 


stanowiące około 30 proc. sa zbyt 
wysokie, 


Rząd rzeszy zrobiłby si jednej trzeciej 
dobrze, oświadcza dziennik, gdy” 


by zamiast patrzeć zgóry na są- 
siednie państwo Polski pomyślał 
nad tem, jak to jest możliwe, że 
Niemcy wydają na 100 tys. woj- 
ska dwa razy więcej, niż Polska 
na 300 tys. wojska į dlatego w 
Niemczech rozważana jest myśl 
o 10-ciomiliardowym budżecie w 
chwili, gdy sasiednie państwo Z 
przesławną opinją nieudolności go 
spodarczej, umie gospodarować i 
utrzymać administrację wydatku- 
iac sumę, która nawet nie wyno- 
kosztów nie- 
mieckich. 


Szarta z wyzywaiącym napisem 
na grobie Eligiusza Niewiadomskieg? 


Grób mordercy pierwszego pre] 


Wzburzona tą prowokacją pit 


zydenta Rzeczypospolitej Gabrie-| bliczność sprowadziła policję, któ 


— 


a Narutowicza wykorzystała 
wczoraj jakaś obłąkana dusza do 
obrażającej majestat miejsca de- 
monstracii. Wśród kilku wieńców 
na- grobie Eligjusza Niewiadom- 
skiego złożono jeden z pustvm a 
patetycznym nápisem: Prze- 
chodniu. idź i powiedz Polsce, że 


w obronie Jej czei tutaj spoczy” Jedwabne, we 
wam“. 
W obronie Jej czci! 


ra szarię z tym napisem usunęła. 


DOW CYGTIEJCIGD GD OD GD GD 


NA SPŁATY! poleca 


Bruno Rozenberg 


Piotrkowska 103. 


i bawełniane 


dni.. 


Amerykański doradca Dewey 
jest realniejszym od budżetu niemieckiego/jma już w Warszawie mieszitanie, gabinet 
i auto 


W najbliższą sobotę paza pod- 
wyższeniem kapitału zakladowe- 
go o nominalne 50 milionów zło- 
tych, walne zebranie Banku Pol- 
skiego wybierze  zagranicztiego 
członka rady, którym, według 
wniosku rządu, ma być wicemini- 
Ster skarbu Stanów Ziednóczo= 
nych Ameryki Półn.. p. Charles 
Dewey (nal. wymawiać: Czaris 
Diuej). 

Po wyborze p. Dewey'a na 
członka rady banku będzie na- 
tychmiast wysłana depesza do 
Waszyngtonu, zawiadamiająca 
zainteresowanego o wyborze. 

Na zasadzie tej depeszy pan 
Dewey złoży rządowi St. Zjedno- 
czonych prośbę o dytmisię z za|- 
mowanego urzędu i rozpocznie 
przygotowania do wyjazdu do 
Warszawy, które potrwają około 
7—10 dni. 

Między 20. a 25 listopada spo- 
dziewany jest przyjazd p. De 
wey'a do Polski. 

ES e 


| 
W gmachu Banku Polskiego w 


$ 


niamc Warszawie wre praca budowla-| 
naterj aty | na. Liczny zastęp murarzy prze- maga UA 


budowuje na pierwszem piętrze 
gmachu trzy pokoje na gabinet i 
poczekalnię dla doradcy amiery- 
kańskiego, p. Dewey'a. 

Gabinet będzie bardzo obszer” 
ny. Mieścić się on będzie między 
gabinetami wiceprezesa p. M?y- 
narskiego i dyrektora wydziału 
kredytowego p. Koziełły. 

W myśl umowy, zawartej 
przez Bank Polski z minister- 
stwem skarbu. mieszkanie iÍ sa- 
mochód dostarczyć ma państwo. 

Z licznych ofert wybrano jed“ 
ną. Pan Dewey zamieszka w pa” 
łąacyku w. Al. Ujazdowskich. Umo 
wa będzie podpisana w najbiż- 
szych dniach. Również w naibliż- 
szych dniach nabyty będzie sa” 
mochód. 


Ze względu na doniosłość 
obrad, dotyczących spraw nie- 
objętych porzadkiem dziennym, 
zarząd prosi Kolegów o jak 


najliczniejsze przybycie na ze- 
branie, mające się odbyć dzisiaj 
t.j. w czwartek, dn. 5 b. m, 
o godz. 9 wieczór. 
Łódzki eddział 
Związku zawodowego lekarzy- 
dentystów w Państwie P olskiem, 


A.XI — GŁOS POLSKI — 1927 


Budżef woienny 
Niemiec 

W czasie opracowywania planu 
Dawesa w r. 1924 komitet rzeczo- 
znawców ustalił, że na pokrycie 
swych wydatków wojskowych 
Rzesza potrzebuje 450 milj. marek 
w złocie. 


W rzeczywistości budżet ten 
wzrastał stopniowo z 473 milj. 
w r. 1924/25 do 690 milj. w roku 
1927/8, czyli przewyższył sumę 1i- 
staloną przez rzeczoznawców o 40 
proc. — Nie jest to jednak jesz- 
cze obraz dokładny. Przyglądając 
się bowiem poszczególnym pozy- 
cjom ogólnego budżetu, znajduje- 
my w szeregu ministerstw pozycje, 
przeznaczone dla celów wojsko- 
wych. 


Tak naprzykład waiskowy urząd 
historyczny i geograficzny dostaje 
z ministerstwa spraw  wewnętrz- 
nych 4 miljony marek, pomoc dla 
fabryk materjałów wojennych wy- 
nosi 16 miljonów, „Schutzpolizei* 
kosztuje 40 milionów, wychowanie 
fizyczne 4 miljony. Jeśli dodać 
do tego A 44 miljony na 
awjację i 2 ipół miljona na służbę 
samochodową, -otrzymamy Sumę 
przeszło 6800 mitjonów marek w 
złocie, czyli o 70 proc. więcej, 
niż przewidziano w projekcie Da- 
"Wesa, 


Wiadomo  przytem, że duża 
część kredytów może być przeno-; 
szońa na inne rachunki, oraz, że | 
czwartą częścią ich minister, może 


znania, Niewątpliwie więc wszyst- | 
kie ie wybiegi, znajdujące się po- 
za wszelką kontrolą, pozwalają na 
stopniowe uzupełnianie 
formacji zapasowych. 


Ministerstwo Reichswehty stano- 
wi zresztą państwo w państwie, gdyż 
wszystkie jego żądania spełniane 
są bez sprzeciwu, a cele uznane 
bez dyskusji i kontroli. 


Nawet prasa dotyka tego tema 
tu z  wielkiemi omówieniami. 
„Berliner Tagebtatt* naprzykład 
zwraca uwagę na konieczność ul- 
żenia finansom Rzeszy przez znie- 
sienie wydatków, które nie są 
niezbędne. Pismo to spostrzega 
w budżecie wiele pozycji niezro- 
zumiałych. Nie rozumie naprzy- 
kład w jaki sposób przy uwzględ- 
nieniu zmian kursu marki- -koszta 
utrzymania jak dostarczania broni 
wynoszą 161 milj, skoro wr. 
1913-ym wyniosły 168 milj, Dlia- 
czego Reichswehra wymaga obec- 
nie Sztabu Generalnego, złożone- 
go z 750 ludzi, skoro w r. 1913 
te samą albo i większą pracę wy- 
konywało 530 funkcjonarjaszów. 


Wiele innych jeszcze przykładów 
przytacza „Berliner  Tagęblatt" 


wzywając do krytycznego zbadania; 


budżetu wojennego Niemiec. 
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Poraz pierwszy w Łodzi! 
Rekordowy film pełen finezji i wytwornego smaku! 


| „DZIEWCZĘCE usta 
|  gałowałem nieraz“ 


podiug przepięknej 
„Paganini“. 


W rolach głównych: 
Świałowej sławy gwiazdy kinematograficzne: 


Elżbieta Pinajewa, Evi Eva, Alfons Fryland, M. Kup- 
fer, Winterstein 


Cudowna sziuka filmowa 


: Początek przedstawień: 


| w soboty, niedziele 


o godz. 


zbrojeń | 


o godzinie 3-ej 

o godz 6-ej po południu, 

i święta o godz. 

4-ej 

SAE SEO. OREW! A ZZA RE ZO O CC O PODR W 

Ceny miejsc na pierwszy seans 50 gr. i I zł. 
na pozostałe od 75 gr. 


Orkiestra symfoniczna od godz. Śej pp. 
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Niszczenie ustroju Polski 


Nie poprawia się nikogo, bijąc go po twarzy 


Kto w razie ubytku obecnego rz 


Wybitny parlamentarzysta poseł 


St Thugutt publikuje niezwykle inte- 


resujące uwagi na temat wzajemnego stosunku sejmu do rządu, oraz rzit» 


ca światło na aktualne obecnie zagadnienia 


„ustrojowe“, Ze względu na 


szczere ujęcie tematu i śmłałość sądu w sprawach, które stanowiły dotąd 


nietykalne „tabu“, 


podajemy poniżej istotniejsze 


ustępy jego artykułu, 


Wyijaśniając przyczyny, dlaczego należy do opozycji i przyznając rządowi 
zasługł w dziedzinie gospodarczej, pos, Thugutt płsze: 


Wolno być zwolennikiem obec- 
nego rzadu, wolno nawet poma- 
gać mu w robieniu błedów. jeśli 
się ich nie umie dostrzec. rie wol 
no tylko bvć w stosunku do nie- 
go sentymentalną kochanką, któ” 
ra sie wvrzeka krvtvcznego my- 
ślenia. Za taka ciężką szkodę. 
groźną w powqżne następstwa. 
uważam to wszystko, co rząd ro- 
bi w dziedzinie ustrojowej. 

Jego nieustajace swary z izba- 
mi ustawodawczemi obniżają po“ 
wacę obu najwyższych instytucji 
państwa. t. i. sejmu į rzadu. Jego 
metody walki dra w strzępy kon 
stytucję. co zresztą jest jedvnym 
sposobem przypomnienia. że nie 
została oma jeszcze zniesiona. 
Rząd niszczy parlamentaryzm 
nie dając wzamian za to żadnej 
innej koncepcji. prócz rządów @- 
sobistych, Tvłko ludzie bardzo o0- 
| pieszali w myśleniu mogą przy” 
puszczać, że chodzi tn o popra: 


dysponować według własnego i wienie sejmu. 

Nie poprawia sie nikogo, bijąc 
go po twarzy. Tak! czyn może 
, być 


tylko aktem zemsty, albo 


chęcią zniweczenia moralnego te- 
go. kogo się bije. 

Pierwiastku twórczego brak tu 
zupełnie, 

O ileby rząd dażvyłby « do po- 
prawy sejmu, miał potemiu, po 
zwycięstwie mąjowem. wszyst” 
kie drogi otwarte przed sobą. 
Zamiast dopomóc sejmowi w 0- 
czyszczeniu się z przywar, rząć 
wolał grać na zniżkę jego warto- 
ŚCi. 
musi ostatecznie ulec zmiszcze- 
niu, żadne bowiem państwo nie 
jest w stanie przez czas dłuższy 
wytrzymać tak dziwacznego u 
kładu stosunku. 

Narazie seim jest trzymany w 
klatce, jak gdyby dla lepszego o+ 
kazania jego ohydv krajowi. Je- 
żeli za kilka tygodni drzwi klatki 
uchylą się przez zarzadzenie wy- 
borów. sejm. który. zbierze się w 
marcu. bedzie miał znacznie wię” 
cei siły i ochoty do walki. Ale bę 
dzie też w łonie swem nosił za- 
rodki wszystkich niewyleczo- 
nych chorób. Starcie będzie nie-| 
uchronne. W razie przegrane! 


W tej walce jedna ze stron, 


talenty ; walory marszałka Pil- 
sudsklego. Zmarnowany zostałby 
ten kapitał zaufania olbrzymiej 
części narodu, którym on kilka- 
krotnie już rozporządzał. Albo 
też wszystko zredukuje się do 
prostego aktu siły. Sejm zostanie 
usunięty i zredukowany do roti 
stanów generalnych, który się 
wzywa raz w rok dla wysiycha: 
nia postanowień władzy. 

To ścieranie się wewnętrznej 
struktury Polski na proch wyda- 
je się być przeprowadzanym sy- 
stemem. Od dłuższego już czasu 
jesteśmy świadkami niszczenia 
wszystkiego, co mogłoby być ja- 
kimś wyrazem zorganizowanej 
woli społeczeństwa. 

W chwili obecnej nietylko pra- 
wie. że niema już w Polsce sej” 
mu. ściśle biorac niema i rządu. 

Być może, że tych kilkunastu 
panów, którzy sie od czasu do 
czasu zbierają w pałacu Namiest- 
nikowskim, sa ministrami: nie są 
oni w każdym razie członkami 
nowocześnie pojmowanego rzad, 
odpowiedzialnymi zbiorowo za 
całokształt spraw państwowych 
i pamiętającymi. że jednym z 

głównych przywilejów ministra 
jest prawo do podania się do dy- 
misji, jeżeli bodajby w dziedzinie 
swojego resortu nie chce odpo- 


OBCE RYNKI PRACY 
Podwyżka płac może obniżyć ceny 


Wraz ze zwyżką franka, zmniej 
szyłą się znacznie ilość zamówień 
z zaśranicy, Najwięcej ucierpiał 
nad tem przemysł francuski; w 
niektórych gałęziach produkcji, 
zamknięcię rynków zewnętrznych 
wywołało zredykowanie godzin 
pracy į znacznej ilości robotni- 
ków. 


Wśród kół przemysłowych po- 
wstąły dwie zwalczające Się tezy, 
odnośnie do kwestii płac. 

Pierwsza, popierana przez wie- 
lu producentów i znaczną część 
konsumentów, polega na dążeniu 
do obniżenia płąc robotników, co 
pociągnełoby za sobą zniżkę cen. 
Zredukowane pobory pracownika 


Dziś i dni 
następnych. 


operetki Lehara 


è 


i Diegelman. 


po poł. ostatniego 


1-ej ostatniego a 


po poł. 
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zyskałyby przez to większą siłę 


cupna. 


Druga teza 
jest przez ok postępowych . e- 
konomistów. ierdzą oní, 


tylko wysokie wynagrodzenia wy- 
wołać mogą wzmożenie produkcji, 
a co za tem idzie, obniżenie cen. 
W. wywodach swych powołują się 
na kwitnący stan produkcji w St. 
Zjednoczonych. Przykazania ame- 
rykanów w kwestji płac są nastę- 
pujące: 1) im lepiej płatny jest 
robotnik, tem więcej produkuje, 
2) jeśli wysokość płac obciąża 
zbytnio rybrykę kosztów ogólnych 
producent stara się zmniejszyć za 
potrzebowanie sił roboczych przez 
ciągłe udoskonalania warsztatu 
pracy, 3) silniejsza produkcja wy- 
maga też szerszych rynków zby- 
tu, 4) im więcej robotnik zarabia, 
tem więcej kupuje. ) 

Nad powyższemi metodam; wat 
to się zastanowić. 

Robotnicy francuscy wiedzą do 
brze, że ich koledzy z Ameryki 
posiadają własne auta, mieszkają 
wygodnie i pracują tylko 6 — 7 
godzin dziennie, Wielu z nich są- 
dzi jednak fałszywie, że są to 
przywileje wywalczone kosztem 
chlebodawców, Tymczasem ame- 
rykanie podnoszą place robotni- 
ków ściśle według wzmożenia pro 
dukcji. 
ogólne nie wznoszą się w propof* 
cjj arytmetycznej do ilości wyra- 
bianego towary. Sprzedając taniej 
sprzedaje się więcej. Istnieje jed- 
nąk moment, gdy rynki zbytu 
przeładowane nie absorbują już 
towaru, 

Całą pomysłowość amerykanów 
wysilona jest w kierunku oddale- 
nia tej chwili, Przez intensywną 
i urozmaiconą reklamę, przez 
wprowadzanie nowości do wyra- 
bianych towarów udaje im się u- 
trzymać zainteresowanie klijen- 
teli. 

Robotnik jest nietylko produ- 
centem, aleikonsumentem, Przed 
stawia on znaczną część klienteli 


Wiadomo zaś, że koszta | 


Podwyższając * jego 


wzmacnia się także 


podtrzymywana bywczą. Indeks cen obniżył się w 


zarobek: 
jego siłę pa- 
Ameryce gd 1920 — 1925 z 220 
žejna 150, zaś indeks płac wzrós) w 
tym samym czasie zę 199 do 228. 

Dziś robotnik amerykański; mo- 


że oszczędzać, lokować pieniądze 
w papiętrach wartościowych, ku- 
pować akcje lub obracać nadwyż- 
ką swojch poborów na otaczanie 
się komfortem, do którego wkrót- 
ce przywyka. Żyje on o wiele le- 
piej iwygodniej od in.robofników. 
Nie myśli o walce ze społeczeń- 
stwem, które daje mu prawo do 
szczęścia, a walka kląs jest dlań 
pozbawiona sensu. 


A, BORREL, 


poseł irancisk. izby deputow., 
b. minister, 
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We wtorekK, dnia 8 
pada 


listo- 

o godz. 8.30 wieczorem 
odbędzie się 

Jedyny Koncert żydowskiej 

sztuki tanecznej w tournóe 

europejsiiiem 


AGADATI 


Pierwszy baletmistrz żydowski, 
Twórca baletu żydowskiego, Dy- 
rektor Studją  Fksperyinentalno- 
Choreograficznego w 


z udzialem 
Artura BALSAMA 
Akompanjuje: Dyr. Teodor Ryder. 


W programie: Reb Joel z cyklu 

„Meławe Małke'. Reb Schachne, z 

cyklu „Meławe Matke“, jJichie. le 

genda jemenitska. Jalla Arabska, 

taniec orjentalny. Reb Majer - taniec 

uczonego chasyda, Reb Nuta — ta 
niec chasyda prostaka 


Tel Awiwie 


Szczefóły w prosramach 


Bilety w kasie Filharmonii 


Zwiedzajcie WYSTAWĘ 
Roślin i Zwierząt 


Nowo-Targowa Ne 24 
tulko jeszcze kilka dni 


| 


| wieka. 


du, miałby wziąć po nim wladze? 


rządu — z jego upadkiem nlegly-| wiadać 
by zatraceniu również wszystkie | ie z jego poglądem. 


za zarządzenia .sprzecz” 


Samorząd nie cieszy się Opie- 
ką rządu, ani nie ściąga na siebie 
jego baczniejszej uwagi. Wybory, 
zarządzone sporadycznie, są tyl- 
ko ćwiczeniami do walnej kam- 
panii sejmowej. Ustaw. kfada- 
cych głębsze podwaliny pod zdro 
wy systeri samorządowy. rząd 
ani sam nie przygotowuje. ani nie 


pozwala opracować sejmowi. 
Wszelkiego gatunku rady przy- 
boczņe — prawnicza, rolnicza. 


przemysłowa, i jak się tam jesz- 
cze nazywały te licznie tworzo- 
ne przed rokiem noworodki, za* 
marły tak dalece, że nikt nie u- 
miałby powiedzieć, czy one dzi- 
siaj jeszcze faktycznie istnieją. 
Nawet w instytucjach społecz: 
nych daje: się dzisiaj gdzienie” 
gdzie zauważyć tendencja do za- 
garniania ich pod wpływy i za- 
rząd urzędników, W ten sposób 
Polska niezadługo mogłaby się 
stać etapem, po którym Sspacero- 


wać wolno tylko samotnie. i na 
który wszelka 
myśl i wola narodu mają być 


skocentrowatńe w mózgu į sercu 
jednego człowieka, 

Uważam to za najbardziej ry- 
zykowny krok, jakibyśmy mogli 
uczynić. 

Po pierwsze dlatego, że spolc- 
czeństwo, -żyjące w wieku XX. 
ma zbyt liczne i różnorakie po- 
trzeby. interesy i warstwy. aby 
dało się je wszystkie wtłoczyć 
w szablon biurokratyvczny. Zdol- 
ność do samorzutnego organizo- 
wania się stanowi dzisiaj o zdol- 
ności do życia narodu. 

Po wtóre dlatego. że niektóre 
prądy społeczne, jak ruch robot- 
niczy, albo dążenia narodowo- 
Ściowe. są zbyt potężne i żywe. 
aby się dały wepchnąć do zaka” 
marków gmachów rządowych: 
raczej zejdą pod ziemię, riac ka- 
nały spiskowe. 

Po trzęcie dlatego, że Kiro 
cja polska nietylko muslataby 
zwyrodnieć jak każda inna, ale 
daleko jest od stopnia dojrzało- 
ści,, któryby uprawnia? ją do bra” 
nia w swoje ręce całego życia 
polskiego. Uważałbym za flicky 
interes zamienić niedojrzały sejni 
na zielona administracje. 

Po czwarte — i to najważnie|- 
sze rządy dyktatorów mogą być 
w każdej chwili przerwane nie- 
tylko przez bunt, albo akt terro- 
rü, ale poprostu przez grypę lu 
wiek. Nikt z nas nie umiał mi 
dać dotychczas odpowiedzi, kto 
w razie ubytku obecnego rządu 
Polski miałby wziąć po mim wła” 
dzę, Wedle moich przypuszczeń. 
o ile Polska nie nauczy się uży- 
wać rozsądnie systemu republi- 
kańskiego, słęgać w niej po wła- 
dzę bedą droga gwałtu te, czy 
inne kliki kolejno, mie myślę bo- 
wiem, byśmy obioru elekła miel! 
dokonywać viritim przez konwo- 
kację wojska polskiego. 

Oto dlączego uważam za obo- 
wiązek swojego sumienia być w 
opozycji do niektórych poczynań 
rządu. Niedoskonałości systemu 
wedle którego żyliśmy do maja, 
chciałbym poprawić na stałe. 
a nie na okres życia jednego czło 
Pod spokojna tafla po- 
wierzchni kłebia sie wiry coraz 
mocniejsze, Nędza się zmniejsza, 
a mimo to rośnie opozycyiność, 
której komunizm jest najiaskraw* 
szym. "We nie jedynym wyrazem. 
podczas. zdy przebłasanemi co- 
raz bardziej stają się klasy p0- 
| sjadajace. Nawet gdyby twórcy 
| obecnego systemu udała się 
zręczną taktyką ominąć wszysi- 
| kie rafy. Polska stanie się wkoń* 
cu niemowlęciem, które mie po- 
trafi chodzić bez niańki. Jeżeli 
spadnie na nia wówczas kryzys. 
jaki spada od czasu do czasu na 
każde w świecie państwo, - nie 
pomoże jej geniusz tego czy in- 
nego wodza. Geniusz na pustyni 
jest bardzo słabym człowiekiem. 


My zaś stanowczo zbyt wiele 
marzymy 0 bohaterstwie. zbyt 


mało zaś pamiętamy o zdrowym 
rozsądku, 


/ Stanisław Tbugutt. 


rr zza 


Ladzie i waluty 


będą mogli jeździć za- 
oranicą 
Warsz, kor. „Gł P.” (StGr. tel; 


W ministestwie skarbu, jak — 
słyszeliśmy, opracowany jest pro- 
jekt cofający zakaz wywozu wałut 
jest o- 
pracowanie rozporządzenia cofają 
cego 500 zł, ceny Paa zagra 
szawskich 
popołudniowych 
Warsz. koz. „Gł. P." (St.Gr.) tel. 
(dodatek nadzwyczajny), „Dzień 
Polski“ i „Polski Katolik* podały 
komunikat katolickiej agencji pra 
arcybiskupa  Kakowskiego przez 
oddział wojskowy w lasku  bielań 
nie fałszywych wieści zostały skon 
fiskowane. 
Proces polaków 
dzieży połączonych z mordami. 
W sprawie tej ma być przesłu” 
chanych kilkuset $wiadków. 


z kraju. 
Następnie oczekiwane 
nicznego. 
Koniiskata nism war” 
W dniu wczorajszym „Kurjer 
Warszawski* (wieczorowy), „ABC* 
sowej © rzekomem znieważeniu 
skim 29 października, ub. mies. 
Wszystkie te pisma za szerze 
we Francji 
PARYŻ, 2 listopada. (Pat.) — 
Rozpoczął się tu proces bandy 
złożonej z 22 polaków, oskarżo- 
nych o popełnienie w rozmaitych 
okolicach Francji zbrodni i kra- 
Do Moskwy 
wyjechała wycieczka 


robotników 


WIEDEŃ. 2 listopada. (Pat.)— 
Dziś po południu wyjechała z 
Wiednia do Moskwy delegacja, 
składająca się z 15 przedstawi- 
cieli robotników austrajckich, m. 
in. wyjechało 9 socjal - demokra- 
tów i 6 komunistów. 

Delegacja ma wziąść udział w 
uroczystościach, które odbędą się 
w Moskwie z okazji 10-lecia umii 


sowieckiej. 


Wojsko oddało hołd 


prochom Nieznanege Zołnierza 
WARSZAWA, 2 listopada.(Pat)| oddziałów garnizonu warszaw* 


Dziś, w dniu Zadusznym odbyła 
się zorganizowana staraniem 
władz wojskowych podniosła ma 
nifestacja złożenia hołdu wojska, 
prochom Nieznanego Żołnierza. 

W uroczystości tej wzięli u 
dział: jako przedstawiciel prezy” 
denta Rzplitej szef gabinetu woj- 
skowego płk. Zahorski, w zastęp- 
stwie min. spraw wojskowych 
marsz. Piłsudskiego wice min. 
Konarzewski, przedstawiciele 
władz wojskowych, cywilnych, 
attaches wojskowi i in. 

Na placu rzed grobowcem 
Nieznanego Żołnierza ustawiła 
się frontem do grobowca kom- 
panja honorowa 21 p. p. ze 
sztandarami, po obu zaś bokach 
stanęły wyciągnięte szeregiem 
delegacje oficerów wszystkich 


Dzień 1 listopada przynióst woj 
sku wielką sensację. Około tysiąc 
oficerów wszystkich rang, bronii 
i służb 

przeniesionych zostało 
z garnizonu do garnizonu 
sztabów do linji. 

Nazwiska ich ogłoszone są na 
46 stronach „Dziennika Personal- 
nego" (Nr. 25), który się wczoraj 
ukazał, 

Od czasu istnienia wojska pol- 
skiego nie było „Dziennika Perso- 
nalnego* o tak wielkich rozmia- 
rach. 


Przedewszystkiem otrzymało no 
we przydziały kilkudziesięciu ofice 
rów, którzy świeżo ukończyli wyż- 
szą 'szkołę wojenną. Następnie od 
chodzi do pułków  paręset ofice- 
rów sztabu generalnego, którzy po 
dłuższej pracy w biurach wojsko* 
wych muszą obowiązkowo odbyć 
doszkolenie frontowe. 


Nadto cały szereg przeniesień 


i ze 


Krwawe zajście „Pod Wiecha” 


Cenne skrzypce prof. Barcewicza znalezione 


Wczoraj popołudniu rozeszła 
się po mieście wiadomość o od- 
zyskaniu cennych skrzypiec prof, 
Barcewicza i o wynikłem ztego po 
wodu krwawem zajściu. Szczegóły 
tej sensacyjnej wiadomości, są na- 
stępujące: 

Jeden z wywiadowców urzędu 
śledczego otrzymał poufne wiado- 
mości o sprawcy kradzieży skrzy- 
piec marki „Johannes Baptista” 
1775 r. wartości okolo 150.000 zł 
Skrzypce te zostaty skradzione 
jeszcze w marcu z mieszkania prof 
Barcewicza przy ul. Czackiego 18 
m. 9. Urząd śledczy delegował do 
pomocy jeszcze trzech wywiadow= 
ców, Wszyscy oni zaczęli udawać 
antykwarjuszy zagranicznych, po- 
szukujących cennych skrzypiec. 
Przez 6 tygodni wywiadowcy cho- 
dzili za sprawcą kradzieży. Propo- 
nowano spotkania się .w pierwszo- 
rzędnych restauracjach „Savoy”, 


skiego. Po przybyciu gen. Kona- 
rzewskiego i po złożeniu mu ra- 
portu przez komendanta miasta 
rozpoczęła się uroczystość  od- 
śpiewaniem przez chór oficerski 
przy akompaniamencie orkiestry 
szeregu pieśni żałobnych, po* 
czem nastąpiło składanie wień- 
ców od prezydenta Rzplitej, od 
marszałka Piłsudskiego, od pre- 
zydjum m. Warszawy, komisarza 
rządu, straży celmej, policji sto- 
łecznej. 

Po złożeniu wieńców nastąpi- 
ły dwie minuty milczenia, po- 
czem orkiestra wykonała trzy- 
krotnie hymn narodowy. 


Uroczystość zakończyła się 
defiladą  kompanji honorowej 
przed grobowcem Nieznanego 


Żołnierza. 


Polski holownik „Górnik“ 


w czasie silnej burzy poszedł na dno 


GDAŃSK, 2 listopada. (Pat.) — 
Wczoraj o godz. 4-€j pop. w cza“ 
sie silnej burzy zatonął na morzu 
w pobliżu Rozewiji holownik „Gór 
nik“ należący do .T-wa Żeglugi 
Morskiej“ .. Wisła - Bałtyk* w 
Tczewie. Holownik ten znajdo: 
wał się w drodze z Kopenhagi do 
Tczewa i prowadził fichtugi, któ- 
re w czasie burzy oderwały się 
od holownika. 


Z załogi holownika „Górnik* 


utonęło 10 ludzi — 4 oficerów i 


6 marynarzy, Z pośród oficerów. 
którzy zatonęli, kapitan i pierw- 
szy sternik byli niemcami, I-y me 


chanik był polakiem, II-gi P, 
nik gdańszczaninęm. 


GDAŃSK. 2 listopada. (Pat.)— 
W uzupełnieniu wiadomości o ka 
tastrofie okrętu w pobliżu Roze- 
wji dowiadujemy się. że paro- 
wiec angielski „Haarlem“ urato- 
wał 4 lichtugi. które przyprowa- 
dził szczęśliwie do Gdańska. 

Z załogi holownika „Górnik“ 


zginęło 7 osób a o dalszych 3<h 
brak wiadomości. 


Folownik „Górnik zatonął.cał- 
kowicie. 
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Zmiany personalne w arm 


Około 1000 oficerów otrzymało nowe przydziały służbowe|, 


podyktowany jest innymi względafsiony do Wilna na stanowisko ko- 


mi służbowymi. 

Z głośniejszych nazwisk, obję- 
tych temi źmianami 
leży następujące: 

1-szy oficer sztabu w generalnym 
inspektoracie sił zbrojnych pod- 
pułkownik Korytowski odchodzi 
do Nowej Wilejki na stanowisko 
dowódcy 13 pułku ułanów. Miej- 
sce jego obejmuje pułk. Wienia- 
wa-Długoszowski, zachowując na- 
dal stanowisko dowódcy 1 pułku 
szwoleżerów. 

Zastępca szefa dep. kawaletji 
MSWojsk. pułk. Piekarski zamiano 
wany został dowódcą 17 brygady 
kawalerji, Stanowisko jego obej- 
mie pułk. Brochwicz - Lewiński — 
szef wydziału w tymże depata- 
mencie. 

Były dowódca 30 p.p. pułk, Mo 


delski otrzymał nominację na ko-|Platowski 


mendanta PKU Łuniniec. 


Zastępca dowódcy 21 p. p. pod wszy na 12 


pułkownik Giżycki został prze nie- 


„Angielski“ i inne, oczywiście w 
gabinetach, lecz złodziej był bar- 
dzo ostrożny, Wreszcie wczoraj do 
piero zgodził się pójść z rzeko- 
mymi kupcami do gabinetu w re- 
stauracji przy ul, Moniuszki nr. 9 
godz. 4 po południu gabinet 
nr. 3 zajęło 5 mężczyzn, Po kilku- 
nastu minutach jeden z przybyłych 
wyszedł na ulicę i niebawem po- 
z|wrócił do gabinetu niosąc dużą 
paczkę. W chwilę potem w gabi- 
necie rozległ się wystrzał, a na- 
stępnie jeszcze dwa strzały. Zaalar 
mowarno pog otowie. Lekarz stwier 
dził, że sprawca kradzieży skrzy- 
piec, 33-letni Henryk Mielecki (Be 
dnarska 17), otrzymał trzy postrza 
ły; w brzuch i nogi. Po opatrunku 
Mieleckiego w Stanie ciężkim, prze 
wieziono do kliniki chirurgicznej 
przy szpitalu Dzieciątka Jezus. Po 
upływie pół godziny, rannego za- 
brano na salę EE POPRZ ze celem 


~ |hekarze- oficerowie re oficerowie re" 


Zerwy 
mogą wstąpić do służby 

czynnej 
WARSZAWA, 2 (Pat)— Depar- 
tament sanitarny MSWojsk, zamie 
rza powołać w najbliższym czasie 
pewną ilość lekarzy z rezerwy do 
służby czynnej. Lekarze— olicero- 
wie rezerwy, reflektujący na powo 
łanie do czynnej służby wojsko- 
vo, mogą już wnosić podania do 
MSWojsk. w drodze służbowej 
przez właściwe PKU z załączeniem 
odpisu dyplomu lekarskiego, wy- 
ciągu z metryki urodzenia, oraż 

curriculum vitae. 


Ponowny wybór 


Mustafa Kemala Paszy 
na prezydenta 


ANGORA, 2 listopada. (Pat.)— 
Z okazji ponownego wyboru Mu- 
stafa Kemal Paszy na prezyden- 
ta wydał on manifest, w którym 
przypomina  szezęśliwe wyniki 
osiągnięte przez republikę turec* 
ką istwierdził. że za najważniej- 
sze zadanie w okresie nowej se- 
sji parlamentu uważa on utrzyma 
nie w kraju spokoju oraz pracę 
nad podniesieniem  prestigeu 1 
większej potęgi państwa. 


—g— 
Sowiefy przygotowują 


się do konferencji roz- 
brojeniowej 


BERLIN, 2 (Pat) Agencja „Te 
legraphen Union” donosi z Mo- 
skwy, że rada komisarzy ludowych 
ma dziś obradować nad sprawą 
stanowiska, jakie ma zająć delega 
cja sowiecka na konferencji roz 
broieniowej w Genewie, 


Głównym delegatem AARLE pa ze znacznej wysokości i no- 
ma 


na konferencji rozbro *niowei 


wymienić na|wiceministra mjr. 


Sp. Zygmunt Olchowicz 


Bolesny cios dotknął wydaw- 
nictwo „Kuriera Warszawskie- 
o*. Wczoraj wieczorem zmarł 
po długich cierpieniach współwy- 
dawca tego dziennika Ś. p. Zy- 
gmunt Olchowicz, przeżywszy 
64 lat. 

Zmarły znany był w szerokich 
sferach stolicy. w których dla nie 
poślednich zalet umysłu į serca 
cieszył się powszechnem uzna- 
niem i gorącą sympatia, 

BAŁ? 


10-lecie deklaracji Bal- 


Ji 


mendanta miasta, 

Oficer sztabowy do zleceń Il 
Krzewski odcho 
dzi do 1 pułk. piech. leg. w Wilnie. 

Stanowisko to obejmie kpt. Pę* 
czkowski z biura ogólno-organiza 
cyjnego MSWojsk. 

Maiorowie Kniaziołucki i Bogu 
sławski ze sztabu generaln. prze 
niesieni zostali na prowincję — 
pierwszy do 3 p. ułanów w Tar- 
nowskich Górach, drugi do 24 p. 


uł. w Kraśniku, 

Mjr. Kozer-Słobódzki , odchodzi foura s t 
do szefostwa budownictwa w Prze Akademja organizacji 
Ee sjonistycznej 


Adjutantem przyboczaym mar- 
jszałka Piłsudskiego, jako gen. in- 
spektora sił zbrojnych został mjr, 
Zembrzuski z 1 p. szwoleżerów. 

Nakoniec generałowie Kukiel i 
zostali przeniesieni w 
stan nieczynny bez poborów, pier- 
, drugi na 36 miesięcy. 


Warsz. koresp. „Głosu Polskie- 

Wczoraj w Pilharmonji warszaw 
skiej odbyła się uroczysta akade- 
mja organizacji sjonistycznej dla 
uczczenia 10-lecia deklaracji Bal- 
foura, 

Obecni byli przedstawiciele rzą 

du, izb, a także poselstwo angiel 
skie. 

Na wstępie wykonano hymn 
polski i żydowski, poczem wygło 
sili przemówienia rabin profesoi 
Szor, poseł Lewinson, poseł Gryn 
baum, poseł Farbstein i in. 


Po przemówieniach odbyła się 
uroczysta defilada przed obrazem 


dokonania wyjęcia kuli. Balfoura. 


Z dochodzenia, okazuje się, że 
Mielecki w momencie, gdy wywia- 
dowca oświadczył, że go aresztuje, 
wyjął rewolwer i zamierzał strze- 
lać. Ostatni uprzedził Mieleckiego 
i w obronie własnej, użył broni. 


Dwaj wspólnicy złodzieja zo- 
stali aresztowani. Są to: Strzelecki 
Józef (Piwna 51), karany za kra- 
dzież 12-letnim więzieniem, oraz 
Szymon Rolnik (Wileńska 7), któ- 
ry również już 3 lata „odcierpiał". 


Zniesienie kary śmierci 
w Rosji 


MOSKWA, 2 listopada. (Telegr. 
własny „Głosu Polskiego')— Ko 
mitet wykonawczy unii sowiec- 
kiej powziął w dnis dzisiejszym 
uchwałę, znoszącą karę śmierci 
w Rosji. 


a Wa PTY CLEZIO R "W WOP" ZY EE TRA 


Po upływie kilkunastu minut hehar poddal Się 
na miejsce krwawego zajścia przy 
jechał naczelnik urzędu śledczego operacji 
oraraa pier ełk aa do-t WIEDEŃ, 2 listopada. N Dziś 
chodzenia zyskane skrzypce| pgpołudi al się sij 
bez futerału, zabrano do RUSA pornon. podais „OBOTACH 


śledczego, gdzie zawezwany prof. krtani znany kompozytor Franci- 
Barcewicz odzyskane skrzypce roz | SZK Lehar. Operacja nastąpiła w 
poznał. jednem z sanatorjów wiedeńskich 


Pacjent ma się dobrze. 


Jan Stapiński poprze sen. Bojke 


o ile starać się będzie o zjednoczenie 
Klubów chłopskich 
KRAKÓW, 2 listopada. (Pat.) -|skiej. Rozbicie na kilka strom* 


Jan Stapiński oświadcza na ła- 
mach „Przyjaciela Ludu“, że jest 
gotów w zupełności podjporząd” 
kować się pod rozkazy  Jakóba 
Bojki, skoro celem jego jest zjed- 
noczenie rzeszy chłopskiej dla 
poparcia rządu marszałka Piłsud- 
skiego i dla zwalczania jego prze 
ciwników. którzy są jednocześnie 
przeciwnikami mas chłopskich. 
Zjednoczenie chłopów musi być 
uznane za naczelny rozstrzygają- 
cy punkt programu polityki chłop 


mah TI 


| Socialiści zwyci żaja w Anglii 
przy wyborach o rad miejskich 


LONDYN, 2 listopada. (Pat.) —;zależni 15. Utrata mandatów 
Ostatnie dane, dotyczące wyniku| przez poszczególne partje przed= 
wyborów municypalnych w An-| stawia się jak następuje: partia 
gli i w Walii. z wyjątkiem same”| pracy — 11, konserwatyści 69, 
go Londynu, wykazują następują-| liberałowie 31. niezależni 27. Par 
ce zyski poszczególnych partj.:|tja pracy zyskała mandaty głów- 
partja pracy 110 mandatów, kon-|nie w okręgach przemysłowych. 
serwatyści 7, liberałowie 8, nie* 


Lya de Putti ciężko ranna 
Znakomita artystka filmowa w stanie 
ciężkim została przewieziona do Kliniki 


Artystkę filmową, Lyę de Putti 
spotkał wczoraj wieczorem nie- 
szczęśliwy wypadek. Gdy diva 
wychodziłą ze swego mieszka” 
nia. spiesząc na zdięcia do ate- 
lier, — poślizgnęła się na scho- 
dach. tak nieszczęśliwie, że spa- 


nictw jest przyczyną bezsiły i ue 
padku właścian w Polsce. 

Wszystkie. trzy kluby poselskie 
— oświadcza Stapiński — Stron. 
Chł., „Wyzwolenie“ i „Piast“ po- 
winny się zebrać razem pod prze= 
wodnictwem -senatora Jakóba 
Bojki j zadeklarować zgodę na 
wspólny kongres w Krakowie na 
Wawelu dla ułożenia jednego 
wspólnego programu i jednolitego 
działania. 


szkło przecięto tętnicę I spowo= 
dowało natychmiastowy silny 
krwotok, 

Artystkę przeniesiono do miesz 
kania i wezwano lekarza, który 
nałożył tymczasowy opatrunek, 
Rana jednak okazała się bar- 
dzo poważną. tak, że divę musia- 


gą uderzyła w szybę. znajdującą| no przewieźć do kliniki. 


być ambasador sowiecki w Berli- Í sie w drzwiach, prowadzących 
Krestyńskij, 1 mieszkania portjera. Ostre 


Lekarze przewidują dłuższą ku 
TACIS . 


£ 


% 


3.X] — GŁOS POLSKI — 1927 


Znieść trudności paszportowe! 


Przestańmy Kompromitować się w oczach obcych 


Z okazjii ogłoszenia planu stabi 
fizacyinego mówi się znowu © 
sprawie zniesienia niesłychanie 
wysokich opłat za paszporty 'za* 
graniczne. dzięki którym wię- 
kszość obywateli polskich jest 
w zupełności odcięta od zagra- 
nicy, Argumenty. przemawiające 
przeciw obłatom paszportowym 
były już tyle razy wentylowane 
i omawiane. że nie mamv zamia” 
ru powtarzać ich tutaj. Nie chce- 
my również rozpatrywać ich z 
fiskalnego punktu widzenia, bo 
jak słusznie zauważył niedawno 
dziennik. svmnatvzujący zresztą 
z rzadem obecnvm. lek przed za- 
lamaniem się waluty z powodu 
wyjazdu pewnei ilości osób za- 
granice iest w pańśtwie tego ty- 
pm. co Polska. które liczy me 
szło trzydzieści milionów miesz“ 
kańców. czemś niedorzecznem i 
absurdalnem. 


Chodzi nam o co innego: o mię 
dzynarodową platformę calego 
zagadnienia. 


Polak, podróżujacy obecnie za= 
granicą, musi odczuwać coś w 
rodzaju upokorzenia. Płynie 0- 
no stąd. że z wyjątkiem Włoch i 
Rosji, gdzie © demokratycznym 


typie życia niema mowy, obywa”| port 


angielski, niemiecki, jugo- 


toel każdego kraju europejskiego słowiański — posiada on waż: 


może wyjechać gdzie i kiedy mu! ność na 5 — do 10 Iat; 


Państwo wydaje mu 
paszport. a sprawa wiz, pozwo- 
leń wyjazdowych jest już kwe- 
stją odpowiedniego konsulatu, 
czy poselstwa. Nic więc dziwne” 
go, że anglik, francuz czy ni 
miec, słysząc od polaka o trudno- 
ściach. jakie Polska czyni swym 
obywatelom w tej dziedzinie, na“ 
trzy ze zdumieniem, przeciera 9- 
czy i nie chce w pierwszej chwili 
wierzyć że to możliwe. 


A obywatel polski. którezo w 
kraju przekarmiaia norrostu pea= 
nami na cześć ligi narodów. mię” 
dzynarodowei kooperacji, czuje 
się nagle przy zetknięciu z oby- 
watelami innych krajów  paria- 
sem. którego się więzi, postponu- 
je. lekceważy. 


Nie koniec jednak na tem. Po 
za sprawą opłaty paszportowej, 
trudności w otrzymaniu dokumen 
tu, upoważniającego do wyjazdu 
zagranicę, istnieje jeszeże w Pol-! 
sce niepraktykowany w Europie 
zwyczaj wystawiania paszpor* 
tów na kilkumiesięczne terminy. 
Proszę spojrzeć kiedyś na pasz- 


się podoba. 


jest to 
dokument, będący równocześnie i 
dowodem osobistym wewnątrz 
kraju i dokumentem upoważniają- 
cym do wyjazdu poza granice.’ 
Sprawy, 0 których mowa, mo- 
gą się komuś wydać błahe, mało 
istotne wobec nawału zagadnień 
wewnętrznych. Tak jsJnak nie 
jest. Przecież obcy sądzą nas si“ 
łą rzeczy z pozorów. 
polityka paszportowa nawiasem 
mówiąc poniżająca dla obywateli 


poiskich, wyrabia nam opiuię kre | PAN 


tu.. azjatyckiego. 


Entuzjastą naszej polityki pasz 
portowej był p. Władysław Grab 
ski, który ttparł się przy słyn- 
nym swym. aforyźmie: „człowiek 
powinien siedzieć tam. gdzie go 
posadzono”.. Ale przecież pan 
Grabski minął chyba bezpowrot- 
nie, doprowadziwszy przy swych 
rygorach paszportowych i wy- 
wozowych. do załamania się wa 
luty, do ruiny gospodarczej, 


Należałoby więc  iaknajprę< 
dzej skończyć z tą zabawą pasz: 
portowa, gnębiącą ludność, kom“ 
promitującą nas u obcych. 


Podwyżka taryty Kolejowej 


wprowadzona zostanie na pociągach 
osobowych od dnia 1 stycznia 


W dniu 29 października b. ro- 
ku odbyło się w min. komunika- 
cii posiedzenie komitetu rewizji 
taryfy kolejowej, na którem prze- 
dyskutowano projekt nowych ta- 
ryf osobowych, które wejść maią 
w Życie od 1 stycznia 1928 rokn. 
Projekt, opracowany przez biuro 
reformy taryf został przez komi» 
tet przyjęty i zostanie przedłożo= 
ny do aprobaty panu ministrowi 
komunikacji. 

Projekt nowej taryfy osobowej 
opiera się przedewszystkiem na 
stworzeniu takiej taryfy, któraby 
pokrywała koszty własne ruchu 
osobowego. bez osiągnięcia czy- 
stego zysku. Z przeprowadzo* 
nych ścisłych obliczeń własnych 
kosztów okazało się, że skarb 


kolejowy do ruchu osobowego 
ciągle dopłaca. j 


Podstawy nowej taryfy 3000-106600666606664 


wej tak są skonstruowane, aby 
ten niedobór pokryć, wskutek 
czego nieuniknione jest podroże- 
nie taryfy osobowej. Przy ukła” 
daniu nowego baremu, najlagod- 
niej będą traktowane odległości 
Średnio ~ dalekie. Największemm 
obciążeniu ulegną odległości bliż- 
sze, do 300 klim. 


| AADRAAAKKAAAJ 
Ein schón 


mobirertes 


Zimmer 


im Centrum der Stadt bei deutsch- 


sprechenden Familie per sofort 
gesuchi. 
Offerten sub, „A. H.“ an die 


Expedition dieses Blattes erbeten. 


Komunikacja podmiejska będzie 
traktowana bardzo łagodnie, tto- 
chę podrożeje, lecz w ekwiwalen 
cie nastąpi pewne osłabienie w 
formie obniżenia stawek na bile- 
ty miesięczne. 

Projekt przewiduje podniesie: 
nie stawki klasy Ill-ej z 5,5 gr. 
od pasażera - kilometra na 6 gr. 
Podwyższenie to nie jest bolesne 
temibardziej, że na odległość po* 
nad 300 kim. opłata ta spadnie do 
4 groszy. Do tych opłat kilome- 
trowych, które nie wystarczą na 
pokrycie brakujących 63 miljo- 
nów złotych, dojdzie jeszcze sta- 
ła dopłata stacyjna od każdej o- 
soby, bez względu na przestrzeń, 
która wynagradza koszty, pono- 
szone przez kolej, zanim pasażer 
wsiądzie do wagonu, np. utrzy” 
manie poczekalni, kas biletowych 
it p. 


Kto bezpośrednio 


dziś, w czwartek i jutro w piątek 
wpłaci w adminsfracii „Głosu Polskiego" (Piotrkowska 106) 


prenumeratę za m. listopad 


otrzyma, zwyczajem miesięcznym; 


jako bezpłatne premium 


bilet do pierwszorzędnego kina albo cenną. ciekawą książkęjĘ ; 


Ta nadzwyczajna oferta 
przez administrację pisma nie bedzie absolutnie przedłużona. 


I Premja w postaci biletów do Kin i : 


zsiążekń ! 


A nasza| g 


Tel. 13-84. 


Dyrekcja Saceródw: Alfred CRAN 
SALA FILHARMONJI. 
Niedziela, 4.50 po poludniu 


Recital. fortepianowy 
ARTUR. 


dnia 6 listopada 
o godzinie 


| RUBIŃSTEIN| 


PROGRAM: BRAHMS: 2 rapsodje op. 79 i op. 109. 
CHOPIN: 2 etiudy, Mazurk, Scherzo B-moll. 
LISZT: Sonata H-moll. RAVEL: Vallée 
des Cloches; Ondine, STRAWINSKI: Pie- 
truszka, LISZT: Funerailles, SCHUBERT: 
Marche militaire. pe 
>m 


Sroda, dn. 9 listopada o godz. 8.30 wieczorem 


Wieczór Artystyozaych Tańców 
Święto Tańca 


Program wypełni: 
SASZA 


LEONT JEW 


Fenomenalny tancerz rosyjski, 


Głosy Prasy © tym Fenomenalnym 
Mistrzu Sztuki Tanecznej 
BERLIN 

Vossiche Zeitung: Wobec S. Leontjewa wyłaniają 
się wspomnienia o Nijińskim, 

Morgenpost . „Ośrodkiem „Legendy o Józefie" staje 
się naiwnie dziki i kornie pobożny pasterz świetnego 
gościa berlińskiej opery rządowej, Sasza Leontjew, który 
wykazał doskonałe mimiczne opanowanie swej sztuki, 

B. Z. am Mittag: S. L. jako Józef. Młodzieniec 
o wielkich rozmarzonych oczach... Rytmikę, wyraz, mus 
zykę ciała otrzymał jako dar Boży. Wszystko rys się 
u niego tańcem. 

FRANKFURT. 

Franktarter Zeitung: Z całą pewnością od laty 
nie widzieliśmy tak wieiklego tancerza... Z opanowaną 
i uduchowioną techniką. S, L. posiada ekstazę we krwi. 
MONACHJUM. 

Miinachner Zeitung: S. L. jest uduchowfonymNijińskim 

Bayrishe Staatszeitung: Wieczór ten w teatrze Ka- 
meralnym objawił nam prawdziwą sztukę taneczną, 
HABURG, 

Hambuger Echo: ...ten piękny uduchowiony korpus, 
którego grze nie można się napatrzeć. Był to taniec w abso- 
lutnem tego słowa znaczeniu, jakim mi się on dotychczas u 
zadnego mężczyzny nie „objawił. tańcząca statua Mi- 
chała "Anioła, 
WIEDEŃ. 

Neus Wiener Journal: Z wieczorów tanecznych, 
którymi nas ostatnie lata obdarzyły, był wczorajszy, mło- 
dego Rosjanina Saszy Leontjewa najwybitniejszym. Bo L, 
posiada prócz wszystkich zalet tanecznych, duchową włas: 
ność tworzenia z elementów ludowych i ludzkich obra- 
zów tanecznych o niesłychanej wyrazistości. ...l jest on 
wielkim tancerzem, opanowuje skoki z niezmierną 
łatwością i posiada zdolność unoszenia się w powietrzu, 
którą ish s sobie niegdyś Nijiński sławę światową, 

Neue Freie Presse: Genialnie uzdolniony tancerz... 
Z ojczyzny swej przybył da Wiednia drogą przez bet- 
lińską operę, skąd dochodziły nas wieści, że jest on naj- 
lepszym odtwórcą biblijnego Józefa w Ryszardzie Straussa 

„Legendzie o Józefie" —rola, do której predestynują go 
już zewnętrzne środki, młodzieńcza postać i ciemna 
głowa z wyrazistymi rysami. Ciągle wywoływała go 
rozentuzjazmowana publiczność przed kurtynę i jak 
w bajce o czerwonych buciczkach tańczyć musiał, aż 
mu tchu zabrakło, aż o0 wyczerpania, 

Wiener Extrablatt: ..rosyjski tancerz S. L, 
geniuszem tancerskim wielkiego pokroju. 

Wiener Weltspiegel: Zdaje się, że S. L, jest jedy- 
nym, który odziedziczył wielki artyzm po Nijińskim, 
SALZBURG, 

Salzburger Volksbiatt: S. L. obgarzył nas wrażeniem, 
jakich nie dali nam dotychczas w tej sile żaden tancerz, 
żadna tancerka, bo młody ten Rosjanin jest wielkim 
artystą w swej dziedzinie... jest to objawienie... 
BRUKSELA 

L'eventail: Pierwszy wieczór taneczny Saszy Leon- 
tjewa w Brukseli był trymiem dla sławnego tancerza, 

Le Soir: Było to święto młodości i piękna. Rozen- 
tuzjazmowana publiczność obdarzyła go gorącymi i za- 
służonymi owacjami, 

Midi: Przed wybraną publicznością tańczył po raz 
pierwszy w Theatre Royal du Parc S. L. Debjut ten był 
dla artystysty rozstrzygającym sukcesem. Entuzjastyczne 
owacje... Liczne powtórzenia, 

KRISTIANA. 

Orebladet: S. L. opanowuje swój prześliczny kor- 
pus, aż do doskonałości, a posiada temperament i hu- 
mor, które trzymają widza w napięciu. Entuzjazm był 
olbrzymi, wysprzedana sala nie do uspokojenia, b 

Attonbladet: S. L. jest artystą, aż do najmniejszych 
ruchów swych cudownych rąk — muzykalny, uducho- 
wiony, pełem uczucia i temperamentu—tańczący Moissi, 


jest 


Bilety na powyższe koncerty nabywać można w kasie Fikarmo- 
nji codziennie od g, 10.50 do 2-ej oraz zod g, 4- ej a: 7-ej wiecz. 


Tts ra 


STEFAN ZEROMSKI 


Poniżej podany urywek ze wspomnienia 


NA 


Stefana Żeromskiego, 


po- 


święcony współpracy autora „Popiołów* z Józefem Piłsudskim w pierw- 
szych zaczątkach organizowanego polskiego ruchu wojskowego, a w szcze- 


zólności wzajemnemu zetknięciu się 


ze Stanisławem Wyspiańskim, na tle 


wspólnej akcji bojowo - przygotowawczej. Ze względu na dwudziestą rocz 


nicę śmierci Stan. Wyspiańskiego, oraz 
mało zresztą znanego, pożytecznem będzie 


wspomeieniz, 


szczególną ważność niniejszego 


przypomnienie 


tej iuteresującei relacji wielkiego pisarza. 


W marcu 1905 roku w grupie 
przewodni: 
kiem był Józef Piłsudski, powzię- 
ty został zamiar tworzenia woi- 
Nawet w obozie 
najbliższym projekt ten poczyty= 
wany byt za echo minionych lat, 
istne „somnium vigiłantium*. 
za jakiś werset przebrzmiaty no” 


spiskowców. której 


ska polskiego. 


za 
nutej romantyków poezii, który 
sie śni epigonom. 

W małej izdęebce na piętrze 
willi „Jordanówka w Zakopanem, 
Józef Piłsudski zażądał odemnie 
bym wraz z kilkoma osobami pod 
pisał odezwę. wzywając cały na- 
ród do składania gfiar pienie- 
żnych na broń dla armii. której 
zawiązki beda tworzone. — bym 
wystosował list do Stanisława 
Witkiewicza. skłaniajacy go do 
podpisania tełże odezwy i bym 
udał się osobiście do Stanisława 
Wyspiańskiego i przekonał go o 
konieczności podpisania się rów- 
nież. Oprócz trzech wymienio” 
nych mieli położyć swe podpisy 
dwaj uczestnicy powstania sześć 
dziesiątego trzeciego roku — Bo- 
lesław Limanowski i Karol Le- 
wakowski, — wreszcie Józef Pił 
sudski. organizator przyszłej ar- 
mji polskiej i propagator idei 
walki zbrojnej. 

Przystałem na to żądanie. Na- 
pisałem nięzwłocznie list do Sta* 
nisława Witkiewicza, który po- 
dówczas mieszkał w Loviranie. a 
w parę dni później udałem się do 
Krakowa dla widzenia się ze Sta 
nisławem Wysniańskim. Raz tyl- 
ko w życiu zetknąłem się był po 
przednio z podwawelskim noeta. 
gdy w przejeździe przez Kraków 
złożyłem mu wyrazy swego hol- 
du. To też, gdym zmierzał ulicą 
Krowederską do jego mieszkania. 
skąd poza próg nie wychodził 
wskutek ciężkiej choroby, gdym 
myślał, że mam wzywać do czy” 
nu tegó człowieka tak słabego 
Obarczonego liczną rodziną, arty- 
stę. który chwyta umykaiące o- 
statnie dni życia, ażeby uciele- 
śnić ostatnie duszy widziądła, 
czułem niezmiernv ciężar swego 
posłannictwa. Cóż mogło być 
przykrzejszego nad taka misję ? 

Wstępując na schody owego 
domu, przystawałem, poprostu 
nie majca siły iść wyżej. — a 
Znalazłszy się przed drzwiami i 
słuchając gwaru małych dzieci, 
śmiechu ich į płaczu, dochodzą: 
cych z wnętrza, nie mogłem dłu- 
so udźwignąć ręki. żeby ją poło- 
żyć na klamce. Miałem za chwilę 
powoływać do walki tego wizio” 
nera, niemal kończącego życie. 
kazać mu wyjść z domu. stawać 
w szeregu: gdy nie może ścian 
swej ogrzanej izby opuścić. może 
go pozbawić dachu nad głowa. 
może go skazać na /więzienie. 
może na wygnanie. Wiedziałem 
przecie, w jakim żyje czasie, co 
mię otacza. ĉo czuje cała „mia- 


Dziś i dni 
<> 


<> 


Pocz. o godz. 4,30, w sob., 
i święta o godz. 1,30. 


Na I-szy seans ceny 
miejsc od 50 gr. 


następnych! 


rodajna"* nadewszystko krakow- 
ska, społeczność, co powie o za- 
mierzonej odezwie. jakie żywi uw 
czucia wzgledem ludzi, którzy 
armię polską tworzyć zamierzył:, 
— jaka zionie do tej myśli ze 
wszech stron nienawiść. Byłbym 
wówczas „słaniając się po owych 
schodach, stojąc u tamtych 
drzwi, dał każda ofiare za zwol- 
nienie mię od tej służby. Ale nie 
mogłem udzielić sobie tego zwol- 
nienia. Zakołatałem do drzwi i 
byłem wpuszczony do pokoju ar- 
tysty. Była to duża, narożna iz“ 
ba. malowana niebieskim kolo- 
rem, z oknami, przez które widać 
było w oddali kopiec Kościuszki. 
— gdzie pracował. „patrząc na 
kurhan w sinej mgle — za SZY= 


ba“. Na środku stał długi stół. za-| ści 


rzucony papierami. Przed stołem 
„Siedzisko“ poety i kilka krzeseł 

Zająwszy miejsce no drugiej 
stronie stołu. słuchałem pytań o 


rozmaite drobne į peżoczne oso-| Wartości 


biste sprawy. rzeczy i pisaniny. 
W trakcie tego gospodarz wciąż 
nabijał tytoń w blaszana 
kę i napełniał nim tutki papiero- 
sowe. Gdy mię częstował papie- 
rosem. razem z odmowa palenia, 
musiałem odrzucić potoczną, tö- 
warzyską rozmowę i zacząć speł 
niać swa twardą misję. Zacząłem 
tędy mówić. z czem j poco przy- 
chodzę. Poeta robił spokojnie 
swe papierosy. 
cierpliwie. a bez żadnego wzru- 
szenia mej przemowy. 
jego obojetność, zacząłem mówić 
ostrzej. twardziej. bezwzgledniej 


i namiętniej. W pewnym momen-|$ 


cie przestał wreszcie zajmować 
się papierosami. odstmał maszyn- 
kę i tytoń, opar? się plecami 
swe krzesło i podniósł na mnie o- 
czy. Były to źrenice przezroczy- 
ste, zimne, zawziete. niemal nie- 
nawistne. Dtr- ni się tak przy- 
" | ał w oczy, nie 
iowa. Wreszcie 
vaunal sobie arkusz żółtego 
papieru ze stołu, który leżał na 
stole i zaczął pisać coś jakby po- 
danie, czy prośbę... Myślałem, że 
zlekceważył to. 
zajął się swemi sprawami. 

Wreszcie. widząc. że to pisanie 
trwa, zbyt długo, zapytałem., co 
myśli o mojej propozycji 

— Wnoszę właśnie prośbę o 
dymisję. 

— Jaką dymisię? 

— Z akademji sztuk pięknych, 
gdzie jestem profesorem. 

— Dlaczego? 

— Nie mogę przecież podpisy- 
wać odezwy, wzywając do skła- 
dek na broń, więc do powstania i 
zostać madal urzędnikiem uczelni, 
która jest pod zarządem austriac: 
kiego ministerium oświaty. 

Tak, to było logiczne. Zdałem 
sobie sprawę z następstw mel 
propozyci. Oto bvło pierwsze. 


Pierwszy wielki Super- 


„Niewolnica 


Premjowana . 
piękność ameryki 


oraz nieporównany ra= 
sowy ulubieniec kobiet 
Film ten ilustruje życie arystokr. rosyjsk. — Hulaszcze życie 
książąt emigrantów, — HULANKI. — ORGJE. — ROZPUSTA. 


Oszałamiająca wystawa. ć 
i wystawą przewyższa obraz „„Białe Noce*'. 


niedz. 


grą 1 


Ki 


maszyn- | |jonów; 


słuchając pilnie, 8 


Widząc tę| i 


oli 


co mówiłem, 1] 8 


Wstrząsający dramat pięknej amerykanki, 
W rolach głównych: 


3X] — GŁOS POLSKI — 1927 


BRON |... 


Za tem miały pójść inne przykro] sprzedać. Niech sprawdzą 
ści, sprzeciwy, nagany, szykany.; Zauważyłem, że jeszcze prze” 
prześladowania, uderzenia, klę-| cież sprawa odezwy nie jest prze 
ski. prowadzona, a więc ja nic nie mo 
Skończywszy pisać swą proś-i gę przyjmować. 
bę, poeta wstał z krzesła į zaczął| — Tak, pewnie. Ale daję tak- 
chodzić po pokoju dookoła stołu | że... przeznaczam.. Może pan to 
szybko, coraz szybciej, w zamy-|tym ludziom przedłoży. Zrobilem 
Śleniu, jakby o mojej obecności|rysunek Matki Boskiej Często- 
nie wiedział, czy zapomniał. Na-| chowskiej. Wykonam teraz z te- 
gle przystarął i mówił: go rysunku litografie. Zaraz to 
— A więc daję: te iederaście| zrobię, Odbiie na swój koszt vę 
obrazów. które mam na wysta-|litografię w stu tysięcacli egzem* 
wie w Warszawie. Są to widokt| plarzy. To darowuję tym ludziom 


«opca Kościuszki z tego okna: Jezeli sprzedać sto tysięcy tej li- 
Jest ich jedenaście. Nie wiem, iiej tografji po guldenie. czy no Tu- 
to może przynieść. Niech ci pa-| blu. będa już mieli sto tysięcy. 


nowie postarają sie. żeby drorol A Matka Boska w każdej chału- 


Ile wart jest Nowy York? 


tys. dol. Federal Reserve Bank 
na 14,500,000 dol., gmach giełdo- 
wy na 13,850,000 dol. Wartość 
nieruchomości wzrosła od roku 
zeszłego o blisko półtora biliona 
dolarów, a to, przedewszystkim 
z powodu wybudowania w ciąśn 
ostatnich 12 miesięcy 35 tysięcy 
nowych domów, 

Budżet miasta Nowego Jorku 
na rok 1928 wyniesie 500 miljo- 
nów dolarów. 


Sprawozdanie komisji szacun- 
kowej m, Nowego Jorką na r. 
1928 podaje cyfrę 20 bilionów do- 
larów, iako wartość nieruchomo- 
w tem  mijeścje. Odliczając 
gmachy rządowe, oświatowe, ko- 
ścjelne í t. d., płacąc podatki pod- 
lega ilość nieruchomości ogólnej 
16 milionów. Najwyżej 
oceniony jest gmach Euitąble Life 
Ins. Co, a mianowicie na 31 mi- 
gmach - wieża Wool- 


worthą oceniony jest na 11.250 


BOOGOOOOEOEOOGOOEOOGOOSOGOGOOGBGOGOEC 


Teatr 


Literacko-Artystyczny 
Dziś 
2 przedstawienia 


Program Nr. 2 


A 


ag, 


„LINA A 
„Płać pan złofówkę” 


Wielki przegląd w 14 częściach pióra Lela, Nela, Wima, 
Szer-szenia i Bajkowskiej, muzyka T. Sygietyńskiego, Hos- 
siassona i innych. 


kinoteatru 
PIA: 


Z udziałem całego zespołu i baletu: 


8) Bolcio-Girls 
9) Ach ten łotr 
10) W prerjach 
11) Fortancerka 
12) Nocny dyżur 


1) Pierwszy krok 

2) Telewizja 

3) Mój stary Będzin 

4) zona i kochanka 

5) Tak kocha cyganka 

6) To Ci zięć! 13) Książe Walc 

7) Płać pan złotówkę 14) Radjodzieci 
E'I N A E 


Kierownik artystyczny: Walery Jastrzębiec. 

Kierownik literacki: Jerzy Nel. 

Kierownik muzyczny: Tadeusz Sygietyński. 

Baletmistrz: Eużenjusz Wojnar. 

Dekoracje: art. mal. S. Frasiaka. 

Ffekty świetlne: S. Oględskiego. 
Codziennie 2 przedstawienia: o godz. 7,45 i 10 wiecz, W soboty, 
niedziele i święta 5 przedstawienia: o godz, 5,45, 7,45, i 10 wiecz. 


szlagier 1927/28 
U 
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ksiecia Borga |. 
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U 


Ha 
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| 


Billie DOVE | 
Ben LYON 


e Film ten napięciem, 


pie, w każdym rzemieślniczym 
warsztacie... 

Potem dodał ciszej: 

— Niech Matka Boska ten unb 
wersał... 

Uśmiechnął się cichemi, prawie 
wstydliwemi oceami, jakby się 
zachłysnął od usprawiedliwienia 
z wiadomego mi grzechu litera- 
tury w tem dziele surowem 1 
bezlitośnie twardem. ktere mu na 
rzuciłem. Gdy się puścił znowu 
w swą szybką wędrówkę po po- 
koju w zamyśleniu, co jeszcze ma 
i co powinien dać. uczułem nie- 
znośny żal. żem tu przyszedł. 
Chciałem  cofnać wszystko 1 
wyjść. Było mi tak żal tego człó* 
wieka, który zdawało się, *ozmy- 
Śla, co jeszcze posiada. co może 
mieć, a gotów jest złożyć w ofie- 
rze. jak to Kraszewski pisał o lu- 
ziach sześćdziesiateso trzeciego 
roku, wszystko, do ostatniej ko* 
szuli i do ostatniego dziezięcia”. 
Wżedy or zatrzymał się 4 mówił: 

— Właściwie, to ja już napisa- 
tem- taką odezwę. taxi uniwer- 
sat.. Jest to ten Hyra... 

Podsunął mi pierwsze odbicie, 
na wielkim twardym arkuszu — 
„Hymn Veni Creator, Narodu 
śpiew... 

„Zstąp Golebica, Twórczy Duch, 

Byś myśli godne wzbudził w nas, 

Ku Tobie wznosim wzrok 1 
słuch... 

Gdy zacząłem czytać ten nie- 
znany mi utwór, dorzuci: 

— Może pan weźmie to na pa* 


miątkę. Jest to jedyny eszem- 
plarz, jaki posiadam, bo nie ma 
nawet rękopisu. Może cj ludzie 


zechcą podpisać się także 
tem. 

Podziękowałem za podarunek i 
chciałem już wyiść. Zatrzymał 
moją rękę i wskazał mł z rado- 
snym uśmiechem zakończenie: 
„Zestąp Światłości w zmysłów 

mrok, 


Dobądź serc naszych zapał z ton, 


By człowiek pnzemógł cielska 
trok 
I mocen wzniósł się w męski ton, 


Odwołaj wroga z naszych dróg... 


pod 


Zwól z wiara wieków podjąć 
Czyn“, 

Gdy, wyszedłszy statmtąd, po- 
dążyłem na wicę Szlak, do miesz 
kania Józefa Piłsudskiego i gdy 
opowiedziałem, com słyszał i zda 
tem dokładną sprawę z tego ze” 
tknięcia się z iskrą wielkiego 
słońca, usłyszałem mocny, iście 
żołnierski Śmiech spiskowców. 
To oni, „frakcja rewolucyjna* — 
mieli w wielkich masach przemy* 
cać do Królestwa Matkę Boska 
częstochowską! 


— Wyobraźcie sobie, — mówił 
przywódca, — taki przysmak dla 
naszych esdeków ji lewicy: frak- 
cioniści taszczą tajemnie į z widi- 
kimi sekretami Matkę Boską... 

Jednak nazajutrz Józef Piłsud- 
ski z dwoma towarzyszami zako- 
łata? do drzwi <ichej pracownł 
Stanisława Wyspiańskiego. 


5 

Wiadomości bieżące 
"EH © WĘBCZ 1 

Sklepy ogłoszą strejk 

Bardzo burzliwy przebieg mia 
lo zebranie stowarzyszenia kupców 
detalistvcznych poświęcone spra- 
wom podatkowym i wzmożonej 
ostatnio akcji egzekucyjnej. 

Po dłuższych debatach postano 
wiono, że jeśll w najbliższych 
dniach izba skarbowa nie przy: 
wróci sprawy ściągania podatków 
do stanu poprzedniego to na znak 
protestu wszystkie sklepy w mie- 
ście zostaną zamknięte na jeden 
dzień. 

Co do terminu strejku prote- 


stacyjnego to decyżia w tej mierze 
zapadnie w najbliższych dniach. 


Likwidacja paczfy 
lotniczej z Łodzi 


Jak już donosiliśmy przerwana 
została na dłuższy okres czasu kös 
munikacja powietrzna pomiędzy 
Łodzią a szeregiem innych ośrod- 
ków, w pierwszym zaś rzędzie z 
Warszawą. Przerwanie połączeń lo 
tniczych, które nastąpiło w ponie- 
działek 81 października, spowodo- 
wało jednocześnie natychmiastowe 


unieruchomienie z Łodzi poczty 
lotniczej. 
Odrośne zarządzenia, których | 


termin trwania ustalono na okres 
conajmniej dwuch miesięcy, obo- 
wiązywać będą aż do odwołania. 
` > 

(e) 


Wystawa obrazów 
beonolda Pilichowskiego 


W sobotę dnia 5-go b. m. od 
będzie się w lokalu towarzystwa 
„Toz* przy ulicy Andrzeja 
warcie wystawy 
„ malarza Leopolda 


Na grobie poległych 


„KI — GŁOS POLSKI — 1927 


istr 


Nr 290 


aconych 


bohaterów ruchu rewolucyjnego 1905-6 roku 
Przemówienia starosty Rżewskiego, wiceprezydenta Wojewódz: 
kiego, mecenasa Piotra fiona i radnego Fanemana 


Wczorajszy „Głos Polski“ przy 
niósł sprawozdanie z podniosłej 
uroczystości na grobie poległych 
i straconych bojowników w 1905 
—1926 roku, urządzonej z inicja- 
tywy stow. b. więźniów politycz- 
nych, Dzisiaj podajemy treść wy- 
głoszonych przemówień. 

Pierwszy zabrał głos 


STAROSTA RŻZEWSKI 
który m. in. powiedział: 


Mogli najeźdźcy zadawać bo” 
haterom udręczenia cielesne į ra- 
ny, pozbawiać ich Życia, tracić 
wespół ze zbródniarzami, ale du- 
cha wolnego „nie skuły kajdany”. 
Nieśmiertemy Duch urągał wszel- 
kim prześladowaniom tyranów t 
zwyciężył. Bo walka nasza z na- 
jeźdźcami z ducha niezłomnego 
brała swój początek, który kazał 
wszystkim nieprzejednanym, nie 
umiejącym chadzać w jarzmie 

| niewoli, walczyć i ginąć!... 


l w walce z potęgami materjal- 
i nemi świata, w walce nierównej, 
a straszliwej, duch odniósł try- 
umi nad ideologią niewoli, ideolo- 
t gją pełnego żołądka i rosyjskich 
rynków zbytu. 


Corocznie więc tu, gdzie krzyż 
wznosi się na grobie naszych dro 
gich przyjaciół, łączymy się wę” 
złem wspomnień z czasami prze- 
łomowemi, które zachwiały potę- 


l ot-| gẹ caratu. i na użyźnionej krwią 


znanego artysty | bohaterską ziemi wyrósł kwiat 
Pilichowskiego. | Wolmości 


i Niepodległości Naro- 


W pierwszym rzędzie wystawiony dowei. 


będzie słynny obraz historyczny 
„Inauguracyjne otwarcie uniwersy- 
tetu hebrajskiego w Jerozolimie 
przez lorda Balfoura*. 

Potężne to dzieło—owoc kilku 
letniej pracy artystycznej, wzbt- 
dza wszędzie wielkie zaintereso- 
wanie; zawiera on "istną galerję 
portretów osobistości świata poli- 
tycznego, naukowego, biorących 
udział w uroczystości, 


W walce naszej z zaborcami 
błyskał miecz Archanioła. prze” 
jawiała się palaca tęsknota do 
ideału. drgały zbudzone najszla- 
chetniejsze pragnienia i rycerski 
duch narodu, przejawiający się 
w czynach bojowców W momen 
cie walki najgorętszej wytwarzał 
się typ człowieka i bohatera, 


Oddając hołd poległym. oddaje- 


Wystawa ta niezawodnie zainte| my cześć temu wszystkiemu, co 
resuje szerokie sfery naszego mia-| jest w nas szlachetne, piękne, do- 
sta i ściągnie do sali towarzystwa | bre i ofiarne. 


„Toz“ tłamy widzów. 


Dyżury aptek 


Poległym i tym wszystkim, 
którzy wykonują testament, prze 
kazywany nam przez ojców z za 


„ stwowości polskiej. 


„gi. animozje i rozterki. 


A ETAT WY, 


AJ cad: 


Mogiły bojowników o Polskę opodal „miejsca straceń“ 
na stokach Cytadeli warszawskiej. 


MECENAS PIOTR KON 
obrońca skazanych, członek Sto- 


warzyszenia b. Więźniów Politycz= 


nie za barwy bledsze lub czer- 
wieńsze, ale za całość i jedność 
proletarjatu, za Sprawę Robotni* , 
czą i za możność rozwoju derno-| nych, powiedział co następuje: 

kracji robotniczej w Niepodle- „Broniłem większość tych stra- 
glem Państwie. Jeżeli chcemyjceńców, pochowanej w tej wspól- 
wykonywać należycie testament|nej mogile, i jedno mogę stwier- 
tych bohaterów. to tylkopod tym] dzić, że najstarszy z skazańców 
warunkiem. że znikną te drobiaz-jliczył 24 lata, lecz żaden z nich 
które orinie uląki się śmierci. Jestem jed- 


słabiają siłę klasy robotniczej ifnym z tych, którzy z urzędu mu- 
wzmacniają pozycię jej wrogów.|sieli nieraz być obecni podczas 
Z pod szubienicy „na której ginęlijegzekucji, i jedno stwierdzić mu- 


szę, że bohaterstwo tych młodzień- 
ców imponowało nawet siepaczom 
carskim, którzy wyrazili życzenie, 
że gdyby armja carska posiadała 
takich żołnierzy, umiejących umie- 
rać tak dóstojnie, to zdobyłaby 


nieprzejednani buntownicy. pły- 
nie nakaz jednolitego frontu fo- 
botniczego, jedność klasy robot- 
niczej, stojącej na grumcie pań" 


Niechaj więc ta mogiła będzie 


> > + — Cześć!... 
Dziś w nocy dyżurują następu- 
jące apieki: W 
G. Antoniewicza (Pabjanicka 50) | OJEWÓWZEE 


K. Chądzyńskiego (Piotrkowska 
164), W. Sokolewicza (Przejazdļ| | 
19, R. Rembielińskiego (Andrzeja| wiał wice-prezydent miasta, ob. 
26), J. Zundelewicza (Piotrkow-| Wojewódzki. członek stowarzy- 
ska 25), F. Kasperkiewicza (Zgier- szenia b. „więźniów politycznych, 
ska 54), S. Trawkowskiej (Brzeziń- | Który m. in. powiedział: 

ska 56). „Przybywamy na miejsce stra- 
ceńców nie po to, ażeby czymić 
ządość tradycii i łezce sentymen* 


Egzaminy w szkole 
talnej, ale na to, ażeby ze Śmierc! 


sanktuarium mas robotniczych w 


W imientu magistratu przema į Łodzi, ostrzeżeniem przed waśnia 


mi w rodzinie i przypomnieniem 
o obowiązku świadomej awangar 
dy proletariackiej. 


Pomnik ten niech będzie budo- 
wią i drogowskazem. a ten kto 
zwątpił w zwycięstwo. niech się 


świat caiy, 

Duch niezłómny wiał od szu- 
bienicy w godzinę śmierci i zmu- 
szał do szacunku nawet wrogów. 
Tak było dawniej, a czy dziś w 
momencie, kiedy 
zręby państwa polskiego, hart du- 


słusznie czynią ci wszyscy nuwo- 


wzmacniają się 


cha i woli nie są potrzebne? Czy 


nauk społecznych 


poległych bohaterów wyciągnąć 


Wyższa szkoła nauk społecz=! praktyczne wnioski na przyszłość 


nych i ekonomicznych w Łodzi.i Bojownicy z 1905-1906 roku 


Narutowicza 68, 
piśmienne egzaminy dyplomowe 
odbędą się dnia 4 i 5 listopada r. 
b.. t. į w piątek i sobotę o go” 
dzinie piątej i pół po poludniu. 


ZE ZPA bawi. zc zk N 


Tani kapelusz 


— (0 widzę? Znowu nowy 
kapelusz? — rzekła z przekąsem 
pani Górska, znana ze swego o0- 
strego języka srzy spotkaniu się 
z młodsza sasiadką. 

— Droga pani — odpowiedzia“ 
la z uśmiechem zaczepiona — 
kapelusz ten właściwie nic mnie 
nis kosztuje! 

-—- To może i mnie wskaże pani 
ródło. gdzie można za darmo 
dostać kapelusz? — zapvtała no- 
drażnionvm głosem pani Górska. 

-- Chętnie pani wyjaśnię moja 
talemnice. Od 2 miesięcy użv- 
wam .Prawdziwą Francka” do- 
mieszkę do kawy w Sskrzvnecz” 
kach. Jest ona niedościenionej ja- 
kości, posiada podwójną wyda|- 


u- 


zawiadamia. żeļmiėrali na szubienicy nie za taki 


lub inny odłam klasy robotniczej, 


Magistrat zdecydował się 


wsłucha , w szmery. dolatujące rysze polityczni, którzy w pogoni 
z za grobu. a odnajdzie to. coļza zyskiem i karjerą, ducha, zapał 
tkwi na dnie jego serca. i entuzjazm chcą zastąpić sprytem 

O Prochy Bohaterów. pomóż-|geszefciarstwem i interesem. Zai- 


ste opierają swoje obliczenia 
tych samych przesłankach, 
rat, i taki sam los spotka 


na 
co Ca= 
ich za* 


cie nam. wesprzyjcie nas, abyś- 
my godni byli waszych ofiar i 
cznów!“ 


n 
każdej okoliczności życia, 
w każdej sprawie jest potrzebny 
zapał, energja, ofiarność i poświę- 
cenie, Bo tam, gdzie niema du- 
cha, tam trupi zapach dolata. 
Niech żyje lud roboczy! Niech 
żyje idea wieczna i nieśmiertelna! 
ześć bohaterom! *. 


RADNY JAN HANEMAN 


Przedstawiciel Niezależnej >3o- 
cjalistycznej Partji Pracy (grupa 


Drobnera) wygłosił następujące 
przemówienie: 
„Cześć mogilel Cześć pro- 


chom poległych! Cześć cieniom 
polskich Judymów, Czarowiców, 
Zagozdów i Baryków,, Z mogił 
bezimiennych, z wielkich pobojo- 
wisk świata płynie w dniu dzisiej- 
szym dożywych wezwanie: „Krzep- 
cie wolę, łączcie siły, wzmacniaj- 
cie słabych, dodawajcie otuchy 
strapionym,  wałcie  taranem w 
świat kłamstwa, obłudy i niewoli”. 

Na mogiły nasze, porozrywane 
pociskami w wojnie wszechświato- 
wej, na nasze rany, łzy, trudy i 
cierpienia, wzywainy Was żywych, 
połóżcie kres tem, ażebyście na 
nowo nie powtarzali zbrodni sta- 
rego świata, jego występków nik- 
czemności, ażebyście nie byli po- 
miotem nędznym dła kapitalistów 
międzynarodowych, _ dyskontują- 
cych waszą krew, patrjotyzm i ©- 
fiary na zysk i złoto. 


Wojna była zbrodnią przeciw 


wszelkim  teorjom i doktrynom 
moralnym, a jednak kosiła mil- 
jony. 

Carat był potęgą, a jednak 


gwałt, który był podstawą jego 
istnienia, przyczynił się do jego 
upadku. Polegli bohaterowie na 
pslesiu Konstantynowskiem szli 
przebojem przez życie i na ołta- 
rzu sprawy poświęcili siebie. Na 
pamięć jednak tych, którzy cier- 
pieli w więzieniach, znosili trud i 
rany, nie pozwólcie wy żywi, coś- 
cie przyszli oddać hołd dawnym 
więźniom, aby obecnie za idee, za 
przekonania zapełniały się więzie- 


nia polskie, a dawny kodeks car- 
ski panoszył się tak, jak za daw- 
nych czasów caratu. Niechaj ta 


pozostałość niewolnictwa nie kala 
karty Polski Odrodzonej. Bo je- 
żeli wojna wszechświałowa stwo- 
rzyła tysiące mogił. to z nich u- 
rość muszą rządy socjalistyczne w 
państwie, będące konsekwencją o» 
fiar poległych. 

Na mogiłę polskich rewolucjo- 
nistów rzucamy symboliczną różę 
Stefana Zeromskiego. 

Przepojona krwią męczenników 
i bohaterów walki o Polskę socja- 
listyczną, niechaj dla nas żywych 
,będzie nie tylko drogą pamiątką, 
lecz wezwaniem do walki o wyz 
wolenie człowieka przez człowieka 
o międzynarodowe zbratanie pro- 
letarjatu, o socjalizm! 

Cześć poległym i cześć żywym 
tym co przy sztandarze czerwo- 
nym zostali. 


Rozwiązanie gminy żydowskiej 


Nareszcie załatwiono sprawę 13 pensji, dodatku £ powodu sabotażu opozycji ortodoksyjnej 


komornianego 


Ostatnio odbył się w magistra- 
cie szereg konferencji, mających 
na celu omówienie wyczerpujące 
aktualnych postulatów pracowni- 
ków miejskich oraz sposobów rea- 
lizacji tych postulatów w ramach 


możliwości budżetowych samo- 

rządu. $ 
W pierwszym rzędzie poddano 

wyczerpującej dyskusji sprawę 


13-tej pensji i postanowiono w tej 
sprawie wystąpić z odnośnym ma- 
terjałem do min, spr. wewn. 


Jednocześnie wypłacono w dniu 


31 października wraz z pensją 


i wynagrodzenia za godziny nad 
liczbowe 


ność w użyciu. a zatem jest o bo- miesięczną odnośnym  kategorjom 
iowę tańszą. Za zaoszczędzone w|pracowników miejskich drugą po- 
ten sposób pieniądze mogłam so-|'9w€ dodatku komornianego, któ- 
bie kuoóć tan ksochusz, rego wypłata była jednym Zz zæ 


Jak się dowiadujemy w począt- 
ku przyszłego tygodnia odbędzie 
się posiedzenie rady gminy żydo* 
sadniczych postulatów pracowni. |wskiej, na którem zgłoszony zo- 
czych. Wreszcie w związki zejstanie przez prezesa wniosek o 
strejkiem  protestacyjnym, który |rozwiązanie rady oraz zarządu gmi 
miał miejsce w ubiegłą sobotę na|ny. Wniosek ten motywowany bę- 
tarenie miejskiego zakładu kąpie-| dzie tem, że opozycja składająca 
lowego —magistrat postanowił wy-jsię z ortodoksów, prowadzi usilną 
płacić pracownikom tego zakładu|kampanję przeciwko większości, 
zaległości wstecz jako wynagro-|nie dopuszczając do omówienia i 
dzenie za nadgodziny oraz płacić |uchwalenia budżetu gminy 1a rok 
im w przyszłości za nadgodziny | 1927. 
według ustalonych norm obowią-| Ponieważ w razie jeśli w cią- 
zujących. (e) „gu trzech kolejnych posiedzeń bu- 
dżet nie będzie opracowany, wła- 


OABADOOOODOGOOG0E |dze administracyjne zamierzają u- 


stanowić komisarza rządowego przy 
gminie, większość nie chce do te- 
go dopuścić, domagać się będzie 
rozwiązania gminy i zarządzenia 
nowych wyborów. Jak się dowia- 


Zapisujcie się ma 
członków L.0.P.P 


dujemy, frakcje stanowiące wię- 
kszość w gminie, postanowiły gło- 
sować za wnioskiem, wobec czego 
spocziewać się należy rozwiązania 
zarządu i rozpisania w najbliższym 
czasie nowych wyborów. (i) 


DOOPOOOOGOOGOĄ 
© c 


Dr. med. 


s. Niewiażski 


Specjalista chorób skórnych, wene- 
rycznych i moczopłciowych. 
Przyjmuje od 5 do 9 wiecz, 


Sienkiewicza 34, tel, 59-40. 92-5 


zą>Ś 


83080000 


: 


566666 


= 


Podziękowanie. 


Zarządowi T-wa Szerzenia Oświaty i Wiedzy, Techn. wśród Zydów, 
Gimnazjum i Szkoły Prze mysłowej T-wa, wychowańcom oraz wszystkim przyjaciołom, którzy 
tak licznie odprowadzili na miejsce wiecznego spoczynku drogie nam zwłoki 


Abrahama Szwajcera 


w szczególności zaś p.p. D-rom Dawidowiczowi i ltelsonowi za troskliwą opiekę, jaką ota- 
czali Zmarłego przez lat kilka aż, do ostatniej Jego chwili, składa z głębi zbolałego serca 


podziękowanie. 


Nowa. rada mika 


zbierze się w czwartek 17 listopada 


Onegdaj został. zastępcy na- 
częlnika wydziału samorządowe- 
go w A wojewódzkim p. 
insp. Kozłowskiemu wręczony 
przez przedstawiciela głównej ko 
misji wyborczej p. Dychdalewi- 
cza oficjalny protokuł wyniku wy 
borów do łódzkiej rady  mief* 
skiej, sporządzony przez główną 
komisję, na swem ostatniem po- 
siedzeniu. 

Wraz z protokułón przesłane 
zostały urzędowi wojewódzkie- 
mu 5 protestów. które wpłynęły 
za pośrednictwem głównej koml- 
sji do wojewody przeciwko waż- 
ności wyborów do rady miej- 
skiej, 

Jeden z nich dotyczy decyzji 
unieważnienia listy komunistycz- 
nej, reszta zaś spraw mniej waż- 
nych. jak uniewaźnienia jednego 
mandatu etc, 

Ponleważ protokuł zawiera po“ 
wyższe sprzeciwy, 
nie jego będzie z konieczności 
przesunięte na pewien czas. zdyż 
protesty musi rozpatrzeć prócz 
wojewody Jaszczołta, naczelnik 
wydziału samorządowego p. Za- 
krzewski. 

Sprawa, wobec choroby p. Za- 
krzęwskiego, musi się nieco prze 
ciągnąć. 

Dowiadujemy się, że w myśtł 
regulaminu, urząd wojew. ma 
prawo ostatecznie zatwierdzić, 
lub unieważnić wybory, 30 dni 
od dnia otrzymania oficjalnego 


Mordercy przewoziciela piwa 


zatwierdze-| ma 


B. P. 


protokułu. Wojewoda Jaszczołt 
zamierza jednak badanie rekur- 
sów, przeprowadzić w ciągu 4— 
5 dni, aby przyspieszyć termin 
odbycia się pierwszego posiedze- 
nia nowej rady miejskiej. 

Wobec zachorowania naczelni- 
ka Zakrzewskiego. należy przy- 
puszczać. że protokuł wyborów 
zostanie ostatecznie zatwierdzo* 
ny około 9 b. m. 

Co sie tvczy dalszych formal- 
ności. to przedstawiają się one 
następuiąco: 

Po podpisaniu protókułu przez 
wojewodę, protokuł zostaje z po- 
wrotem przesłany głównej komi- 
sii wyborczej, która wręcza go 
z kolei wraz z wszystkimi ma- 
terjałami maelstratowi m. Łodz!. 
Materjały, akta i protoku! muszą 
być przekazane dò archiwum 
miejskiego. 

Wojewoda Wyda jednocześnie 
cistratowi polecenie, aby zwo- 
łał plenarne posiedzenie nowej 
rady. Do kompetencji magistrat 
urzędującego należy, powiado- 
mienie radnych o ich wyborze, i 
ustalenie terminu pierwszego pô- 
siedzenia. 

Jak nas poinformował wice” 
prezydert Wojewódzki, wyzna- 
czenie tego terminu. zależy w zí- 
pełności od niego. jako pelniące” 
26 funkcje prezydenta. 

W tym celu wiceprezydent Wo 
jewódzki porozumie się uprzed- 
nio z przedstawicielami frakcji 
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nauczycielom 


ROLZINA. 


radzieckich. Z uwagi na towarzy 
szące zatwierdzeniu wyborów o- 
koliczności, spodziewać się nale- 
ży. że magistrat otrzyma polece- 
nie zwołania rady około 10 b.m. 
Wiceprezydent Wojewódzki za 
mierzą zwołać pierwsze plenarne 
posiedzenie nowej rady jak zwy” 
kłe. na czwartek 17 listopafa. 
Na tymże posiedzeniu dokona- 
noby w takim wypadku wyboru 
prezydjum rady, 
władz miejskich. 
Zwołanie nowej rady jest ko- 
niecznem z różnych względów, 
polityki komunalnej. W pierw- 
szym rzędzie. czeka nową radę 
rozpoczęcie prac związanych Z 
uchwałą budżetu na rok 1928, co 
nasunie szereg trudności, zwłasz” 
cza, że w formie przedstawionej 
przez dotychczasowy magistrat. 
będzie on zupełnie nie do przyję- 
cia. 
Jak nam bowiem władomo, no- 
wi rządcy Łodzi pragną w pre- 
liminarzu budżetowym umieścić 
odpowiednie pozycje na budowę 
domów robotniczych, szpitala etc. 
Pozatem nowa rada miejska 
będzie musiała załatwić cały sze” 
reg snraw, które magistrat pozo= 
stawił jej w spadku. 
Z tych względów sfery kom- 
petentrie winny wszelkimi pozo- 
stającymi do dyspozycii środka- 
mi przyczynić się do rychiejszego 
zwołania nowej rady. a więc roz 
poczęcia jej normalnej pracy. g. 


oraz nowych 


zostali schwytani i staną przed sądem doraźnym. 


Przed kilku dniami komenda 
policji wojewódzkiej otrzymała ze 
Zduńskiej-Woli telefonogram, po- 
wiadamiający ich, że w odległości 
4 kilometrów od miasta dokonano 
mordu na osobie przewoziciela pi- 
wa, browaru Eigera i S-ki, nieja- 
kiego Jana Sadowskiego, W tele- 
fonogramie policja zakomuniko- 
wała również, że trupa zamordo- 
dowanego Sadowskiego znaleziono 
pod mostem tzeczki przepływają- 
cej w okolicach Zduńskiej: Woli, 
i, że tożsamość jego ustalono na 
podstawie zeznań przedstawicieli 
fitmy Eiger i S-ka. 

Na skutek powyższego woje- 
wódzkie władze bezpieczeństwa 
publicznego wydelegowały w oko- 
lice Zduńskiej Woli kilku wywia- 
dowców, oraz psa policyjnego 
„Lorda“. 

Prace władz śledczych, które 
trwały kilka dni, zostały wreszcie; 


wziął udział w woki: na osobie 
Sadowskiego, dodając, że czynu 
nie dokonał na własną rękę, że 
wspódziałał jedynie z niejakim Za- 
lewskim. 

Praca policji została z tym mo- 
mentem niezmiernie  ułatwiona, 
tembardziej, że podczas obławy, 
znaleziono w jakiejś, ruinie bu- 
dynku pod Sieradzem, wóz nale- 
żący do browaru Eiger i Spółka, 
na którym znajdowało się 50 an- 
tałków piwa. Konie zaś właściciele 
poznali na targu w Złoczewie, nie- 
daleko Sieradza, 

Po energicznych  poszukiwa- 
niach, udało się policji schwytać 
obu sprawców motdu t. je Szew- 
czyka i Zalewskiego. którzy w tó- 
ku badań przyznali się do inkry- 


minowanego im czynu. Z zeznań 
ich wynike, że obaj „jiciekli w 
przeddzień dokonania zabójstwa 


z więzienia łęczyckiego, gdzie od 


Isiadywali karę, za szereg prze 
stępstw. Znajdując się na drodze 
do Łodzi, w okolicy Zduńskiej-Wo- 
li, zabili furmana Sadowskiego, 
w celach rabunku, poczem trupa 
jego rzucili pod most rzeczki, Po 
dokonaniu mordu wsiedli na wóz; 
i pojechali w stronę  Złoczewa.| 
Wóz ukryli w ruinie chaty, konie 
zaś sprzedali podczas targu w Zło- 
czewie. Stamtąd udali się z otrzy- 
marymi pieniędzmi w kierunku 
Łodzi. Po drodze zgwałcili małą 
dziewczynkę w lesie. Szczegóły 
podane przez obu bandytów, zo- 
stały przez policję stwierdzone. 
Wobec takiego stanu rzeczy, okuto 
obu -w kajdany i pod silną eskortą 
przesłano ich do Sieradza, gdzie 
osadzeni zostali w więzieniu, 
Dalsze śledtwo jest w toku. - 
Mordercy staną przed sądem 
doraźnym w Łodzi, (x) 


wczoraj uwieńczone dodatnim wy-i WETA WK ZZOZ E ODER TY TTE OT DEE SIPIKET =" EBED 
ue R- 1; 0 1-7 "UDA R ED IT ZĘ TRZ A O — O O DĄ ZOK NM A 


nikiem, Pies po obwąchaniu trupa, 
począł biec przed siebie. Funkcjo=, 
narjusze władz śledczych, chodząc: 
bezustannie za „Lordem“ przybyli; 
do ubogiej chaty, znajdującej się; 
o kilka kilometrów za miastem. 
W izbie znajdowała się w chwili 
przybycia policji kobieta, która, na 
ich widok poczęła zdradzać wyraź- 
ne objawy przestrachu, 

Okazało się, że wtym momen- 
cie niewiasta była zajętą praniem 
okrwawionej bielizny, która jak 
później ustalono, należała do mor- 
derców przewoziciela piwa. Ko- 


l 


i 


bieta, wzięta w krzyżowy ogień 
pytań, potwierdziła ien fakt, przy- 
ae się, że maż jej 


Szewczyk, 


(— 


to wygrał 


Warszawski koresp. „Głosu 
Polskiego" telefonuje: 


dolarówkę? 


wygrały nr. nr.: 440683, 305038, 


458345, 449350 


; 
= 


Wszystkim, którzy oddali pni posł ugę drogim nam zwłokom 


Henrykowi Singer 


a w szczególności zacnhemu p, Z, Teemanowi, Dyrektorowi Miedzy- 


narodowego Towarzystwa Transportów i Zedlagi, 


za okazdną tro* 


skliwą opiekę w okresie choroby, aż do ostatniej chwili, oraz pp. 


Podlasiakowi i Wiśliokiemu, 


wyrażam najserdeczniejsze, 


płynące 


z głębi zbolaiego serca „Bóg zapłać“. 


ae dja ZORRO 


W niedzielę, dn, 6 listopada r. b, o godz 11 rano, w Svnado= 
dze T:wa Szerzenia Oświaty i Wiedzy Technicznej 


wśród Zydów 


w Łodzi, przy ul. Pomorskiej Mè 46-48, odbędzie się nabożeństwo 


żałobne za duszę 


ABRAHAMA 


SZWAJCERA 


b. członka Zarządu i Sekretarza T-wa 


na które rodzinę, przyjaciół i znajomych zaprasza 


ak T-wa szerz, Hw i 


ALLA JO zaj z W RAA S 


Wyrok w SGUCHAE o zadać 
przy wydawaniu paszportów zagranicznych 


Sąd okręgowy 
w sensacyjnej sprawie o naduży- 
cia przy wydawaniu paszportów 
zagranicznych ogłosił następują- 
cy wyrok: 

W imieniu Rzeczypospolitej Pol 
skiej. sąd okręgowy w Piotrko* 
wie postanawia: 

Stanisława Woiciecha Fijałkow 
skiego uznać winnym przekro- 
czenia władzy. którego dopuścił 
się umyślnie, wydając bez pod- 
staw prawnych ulgowe paszpor- 
ty zagraniczne Helenie Drozdo” 
wiczowej i Eug. Lempickiemu z 
Żofią, jednak na zasadzie art. 66 
K. K. i art. 771 p. U. P. K. uwol- 


nić od PRSA D ata A A wskii- 
tek przedawnienia. 

Stanisława Wojciecha  Fijal- 
kowskiego z oskarżenia z art. 


639 II. cz. oraz art. 51. art. 636, 
II cz. K. K.. umiewinnić. 

Jana Stanisława Manieckiego 
uznać winnym przekroczenia 
władzy, którego dopuścił] się u- 
myślnie, wydając bez podstaw 
prawmych ulgowe paszporty za- 
graniczne Józefowi Gellederow!,| 
na zasadzie jednak art. 68 K. K.I 


w Piotrkowie,] i 771 p. 2 U. P. K. wskutek prze- 


dawnienia, uwolnić od odpowie: 
dzialności. 

Tegoż Stanisława Maniecklegn 
uniewinnić z art. 51 i 636 cz. Il K. 

skazać zaś na zasadzie art. 
657 cz. 1 K. K. na 4 miesiace wię” 
zienia oraz wymierzyć mu 20 zł. 
opłat sądowych. 

Jana Eugenjusza Bielskiego z 
oskarżenia z art. 51 i 636 cz. II 
K. K. uniewinnić, r 

Przysądzić na rzecz skarbu 
państwa od Stanisława Wojcie- 
cha Fijatkowskiego zł. 1.425 z 10 
proc. od 12 pażdziernika 1927 r. 
zaś od Jana Stanisława Maniec- 
kiego 475 złotych z 10 proc. od 
tejże daty, 

Pozostałą część powództwa 
przeciw Fijałkowskiemmu, Maniec= 
kiemu i Bielskiehu pozostawić 
bez rozpoznania. 

Przysądzić skarbowi państwa 
koszty sądowe z tytulu powódz* 
twa cywilnego: od Stanisława 
Fijałkowskiego 28 złoty 50 gro- 
szy; od Jana Manieckiego O zł 
50 groszy. 


— -opo — 


Sprawa 13-letniej matki 


znalazła się wczoraj na wokKandzie 


W lutym roku bieżącego gło- 
śna była sprawa urodzenia dziec 
ka przez 13-letmią dziewczynkę 
Genoweię Cieciorowską, która 
utrzymywała stosunki z 16-letnim 
Janem Jeruzalem. 

Przeciwko Jeruzalernóowi urząd 
prokuratorski wytoczył sprawę o 
uwiedzenie małoletniej, Sprawa 
ta stała się w dniu wczorajszym 
przedmiotem rozprawy w sądzie 
okręgowym w Łodzi. Zę względu 
i na momenty drastyczne rozpatry* 


wana była przy drzwiach za» 
mkniętych, Po wysłuchaniu opinfi 
biegłego dr. Hurwicza sąd pod 
przewodnictwegm sędziego Illinf- 
cza ogłosił wyrok uniewinniający 
Jana Jeruzalema od zbrodni wyie 
dzenia małoletniej, a to z tego 
względu, że Cieciorowska jest 
tak fizycznie rozwinięta, że «+ 
skarżony miał podstawę przy“ 
puszczać, że liczy ona więcej niż 
tat 14. 


m > a ii 


ODCZYTY TADEUSZA WIENIAWY . 
DŁUGOSZOWSKIEGO. 


W dniu 6 b, m. Tadeusz Wieniawa «| 


Długoszowski wygłosi w mieście na- 


| szem dwa odczyty. 


Pierwszy o godz. 11 rano w sali Kimo 
„lmperial*, przy, ul. Zawadzkiej (róg 
Zachodniej) n. t „Judasz Iskarjota* (we 
dług opowieści Leonidasa Andrejewa). | 

Drugi odczyt odbędzie się w sal, 
przy ul, Piotrkowskiej 83, n. t. „Przed- 
wiośnie* — Stefana Żeromskiego. Od-| 
czyt tem będzie powtórzony na żądanie; 
licznych słuchaczy, 

Bilety na obydwa odczyty nabywać) 
można zawczasu w blurze dzienników 
„Promień“ (Piotrkowska 85). 

Zaznaczyć należy, że zapowiedziany 
przez red. T. Wieniawę - Długoszow- 
skiego odczyt n. t, „Lew Trockij“ zo- 


stał przez komisarjat rządu zabroniony, 


247977. 620564.) 


wskutek czego prelegent zmuszony jest 


Wczoraj w małej sali konferen-| 419329, 400597. 593171. 674663 zmienić temat na Inny, mianowicie na, 
cyjnej ministerstwa skarbu odby- Po 109 dolarów „Judasza Iskarjotę*. i 
ło się jedenaste ciągnienie Il serji wygrały nr. nr: 258284, 036614, | 
5-procentowej pożyczki dolaro- 812284, 808559. 602294. 210104, ODCZYT U TECHNIKÓW. | 
wej. ; 268306, 513397. 488688. 725400,] W piatek, dnia 4 b. m. 0 godzinie 8j 

W ciągnieniu tym | 113729, 589277, 922528, 865818,| wieczorem, w lokalu stowarzyszenia | 

8.000 dolarów 1536854, 638702. 077858. 529954,] techników w Łodzi, Piotrkowska 102, 

padło na nr. 068599. j 515228, 475586, 052838, 349219,] wygłosi odczyt p. Romuald Kieszczyń”, 

3.000 dolarów 1691051, 687535. 820007, 834240.; ski p. t. „Materialna į duchowa kultu- | 

na nr. 024613. 812955, 987452, 430594. 449804.! ra starożytnego Egiptu“ ( z przeswenga- 
Po 1.000 dolarów 278732, 080692, 001810, 091298,1 mi). 

wygrały numery: 374302, 537012,]954270, 801354, 840144, 798721,1 O iaknajliczniejsze przybycie CHE 

860038. 204158. 021731 769305. | ków oraz gości wprowadzony: — n- 


»0 500 dolarów 


940753, 


oraszą zarząd, 


TEE AVP EI A ZN NNN AEAN 


SURUERERERNGS 


TEET KIN 


Kino Spół, Prac. Państw. 


Sienkiewicza 40. 


Od wtorku, dnia 1 listopada do 
poniedziałku wł. 


Wielki wspaniały program ! 


Królewicz Fijotków 


Piękny dramat  salonowy 
w 10 ciu aktach. 


W rolach głównych: 
Sili Darover. "arry Liedtke, 
Jary jlolm | Ernest Verebes 


ANONS! Następny program: 


„łAochanka!' 


SEA w dni powszednie o godż, 
5,50 ostatni o 8,50, 

W soboty, niedziele i święta o g. 
Ś-ej po południu 


3X1 — GŁOS POLSKI — 1927 


SUUM CUIQUE 
Savoir - vivre 


W całej powodzi więcej lub 
mniej interesujących procesów i 
procesików, które w skondenso- 
wanej formie pod postacią plik 
aktów zalegają sędziowskie sto- 
ły, a które w czasie rozpraw na” 
bierają barwnych rumieńców ży- 
cia w zeznaniach oskarżonych, 
oskarżycieli i świadków ogrom" 
ną większeść stanowią kwestje 
nieuregulowanych stosunków są- 
siedzkich! Trudma to rzecz zgod- 
ne i przykładne. takie czy inne, 
współżycie. W naturze ludzkiej 
tkwi przekorny ckochlik waśni, 
który niespodzianie przychodzi 
do głosu, by ludzi ze sobą ró” 
źnić.  Charakterystyczne — ile 
takich właśnie spraw w ciągu 
kilku godzin musi likwidować 
sąd. Sprawy o pobicie, o samo- 
wolę, o złośliwe wybryki — prze 
ważają jedńak sprawy sąsiedz-| g 
kich scysji. Jeśli idzie o środowi- 
ska, w których te niehamowane 
wolą rękoczyny specjalne często 
mają miejsce — to oczywiście 
główną tu rolę odgrywa przede- 
wszystkiem sfera nieuświadomio- 
na etycznie. nie zżyta z odnośny” 
mi paragrafami savoir - vivre'u. 
I jeśli w tem milieu zdarzają się 
wypadki uniesienia prostych, nie- 
skomplikowanych natur — jeśli 
reagują one bezpośrednio, łatwo 
a nieproporcionalnie mocno do 
siły, zbudzonego gwałtownie, pry 
mitywnego uczucia — jest to do 
pewnego stopnia zrozumiałem i 
usprawiedliwionem. Natomiast 
mocno przykrą, niesmaczną i za” 
sługującą na napiętnowanie staje 
się ta sama kwestja, przeniesiona 
w środowisko ludzi t, zw. kultu- 
ralnych, pretendującyich niewątpl! 
wie do miana obeznanych z poję- 
ciem ogłady i obycia towarzy” 
skiego. Tutaj napięcie nerwów 
należy łagodzić rozumem... 


Przed sądem pokoju X okręgu 
zjawia się dwuch panów w kwie- 
cie więku. Obaj elegancko, mo- 
dnie — powiedzmy — nawet wy” 
kwintnie ubrani. Obaj uczesani 
niebywale starannie, co wskazu- 
je na troskę o wygląd zewnętrz- 
ny. Obaj pragną zachowaniem 
podkreślić dystynkcję i wytwor- 
ność. Mówią wyłącznie stylem 
górnolotnym. 


A sprawa o co? 


Pan M. jest oskarżony © ordy- 
narme zachowanie w stosunku do 
pana U. Podłożem wynikłej pew- 
nego dnia bójki były wielce na” 
prężone stosumki sąsiedzkie, Fru- 
wały doniczki. kamienie, brzę- 
czały szyby, padał deszcz tyn- 
ku... 


Panowie — a savoir - vivre?! 
Zet. 
Mm: 


TEATR ART. - LIT. „GONG*, 


Dziś w dalszym ciągu rekordowa 
rewia p. t. „Płać pan złotówkę”, która 
humorem i dowcipem prześciznęła po- 
przednią rewię. Największym powodze- 
niem cieszy się niezrównana recytator- 
ka p. Jadwiga Bukojemska, która zbie- 
ra huczne oklaski za doskonałe nume- 
ry recytacyjno taneczne. Dużem po- 
wodzeniem cieszą się również sketsche 
„Pierwszy krok“, „Nocny dyżur* i 
„Żona i kochanka* z pp. Popielewską, 
Jaśkówną, Skoniecznym i _ Sielańskim 
na czele.  Bolcio Kamiński zmuszony 
jest codziennie do bisowania swoich do 
skonałych numerów. Z numerów ta- 
necznych Sspecjałuem powodzeniem cie- 
szą się „Step amerykański" w wyko= 
naniu p. Soboltówny i Wojnara, taniec 
węża w wykonaniu p. H, Runowiec- 
kiej I taniec papużki w wykonaniu pp. 
M. Bargielskiej i Z. Duranowskiej, 


Dziś dwa przedstawienia o godz. 7.43 
! 10 wieczorem, 


a A A R ZDZ 
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Raporty oficerów rezerwy 


Biuro wojskowo = policyjne ma 
gistratu m. Łodzi podaje do wia- 
domóści, że w dniu jutrzejszym 
odbędą się raporty kontrolne ofi- 
cerów rezerwy i pospolitego Tu 
szenia oraz byłych urzędników 
wojskowych. Do raportów kon- 
trolnych winni się stawić: 

a) oficerowie rezerwy i pospo- 
litego ruszenia oraz byli urzędni- 
cy wojskowi, zwolnieni z czym- 
nej służby wojskowej w W. P. 
urodzeni w roku 1877; 

b) ci oficerowie rezerwy i po- 
spolitego ruszenia roczników 
1902, 1901, 1900, 1899, 1898. 1897, 
1396, 1895. 1894, 1893 i 1892, któ- 
rzy w roku bieżącym, względnie 


w latach 


ubiegłych nie odbyli| oraz ministrowie i wiceministro- 


żadnego ustawowego ćwiczenia | wie (podsekretarze stanu). 


wojskowego; 


c) oficerowie rezerwy i pospo- 
litego ruszenia, oraz urzędnicy 
wojskowi, zwolnieni z czymnej 
służby wojskowej roczników 
1891, 1890, 1889, 1888, 1887. 1886, 
1885, 1882. 1881. 1876 i 1875, któ” 
rzy w latach ubiegłych nie zgło- 
sili się do raportu kontrolnego, a 
zamieszkali na terenie P, K. 
Łódź - miasto I i II. 


Od obowiązku stawienia się do 


raportów kontrolnych. są zwol- 
niemi z R 
RZY ABA posłowie do sejmu i senatu 


Na Kogo , kolej jutro 


z pośród rezerwistów i pospolitaKów 


Biuro wojskowo - policyjne ma- 

gistratu m. Łodzi podaje do wia- 
domości. że w piątek, dnia 4-go 
listopada roku bież. winni stawić 
się do zebrań kontrolnych nastę- 
pujący szeregowi rezerwy | po- 
spolitego ruszenia z bronią (kat. 
A, C į C jeden) roczników 1901 
1899, 1887 oraz ci z roczników 
1890 do 1898 włącznie, którzy w 
latach 1925 į 1926 byli' zobowią- 
zani do zebrań kontrolnych, lecz 
z jakichkolwiek powodów tego 
dotychczas nie spełnili. 

Z przynależnych do P. K. U. 
Łódź-Miasto I (komisaniaty poli- 


skach na litery — D i F — w lo- 
kalu przy ul. Leszno 7-9 (koszary 
28 p. p). 

Z przynależnych To P, K. U. 
Łódź-Miasto II — zamieszkali na 
terenie komisarjatu X rocznik 
1899 o nazwiskach na litery K do 
P — w lokalu, przy ul. Konstan- 
tynowskiej nr. 81 (koszary 4 ba- 
onu sanitarnego); zamieszkali na 
terenie komisarjatu l: rocznik 
1901 o nazwiskach na litery — R 
do Z — w lokalu, przy ul. Lesz- 
no nr. 7-9 łkoszary 28 p. S. K.) 

Zebrania kontrolne zaczynają 


się o godz. 9 rano. Rezerwiści win 


cii H, II. V, VIN, IX i XI); roczn.|ni się stawić punktualnie z ksią- 
1899 o nazwiskach na litery Pajżeczką woiskową, kartą mobiliza- 
do Pn — w lokalu. przy ul. Kon-| cyjną i innemi posiadanemi doku- 
stantynowskiej nr. 62 
31 p. p.); rocznik 


1901 o nazwi- 


A PAM UĆ 


tpm LI 


NAD PROGRAM 


UWAGA! 
po 75 groszy. 


Dziś wielka premjera! 
Pierwszy film ze złotej serji ame- 
rykańskiej Hoxie w sezonie zimowym 


|W Krainie 
| Dezprawia 


Zr dramat sensacyjny w 8 aktach. 


W roli głównej słynny cowboy 


KOMEDJA AMERYKAŃSKA 


w 2 aktach. 


Na pierwszy seans wszystkie. miejsca 


Początek seansów o godz. 4 po poł. w Soboty i Niedziele 
o godz. 1 


Orkiestra symfoniczna pod kier. 


(koszary | meńtami wojskowymi. 


b) duchowni i kandydaci stanti 
duchownego, 

c) oficerowie, którzy w roku 
bieżącym odbywali służbę. czym- 
ną w wojsku lub ćwiczenia woj- 
skowe. 

d) oficerowie, którzy w roku 
bieżącym zgłosili się do służby 
w wojsku lub ćwiczeń wojsko- 
wych, jednak z powodu choroby 
‘| lub celem przedstawienia komisji 
rewizyjnej z tej służby zostali 
zwolnieni, 4 

e) znajdujący się w więzieniu 
śledczem lub karnem oraz umiesz 
czeni w karnych zakładach por 
prawczych, 

1) oficerowie rezerwy. tudzież 
pospolitego ruszenia, którzy rze- 
czywiście wyjechali zagranicę 
zgodnie z obowiązującemi przepi 
sami. 

W myśl § 609 rozp. wykon. do 
ustawy o powszechnym obowiąz 
ku służby wojskowej oficerowie 
rezerwy obowiązani są stawić 
się w mundurze wojskowym 
(strój służbowy), płaszczu, z pi- 
stoletem, lornetą polową |; torbą 
oficerską oraz przynieść ze sobą 
książeczkę stanu służby oficer- 
skiej. 

«Oficerowie. zawezwani do ra- 
portów kontrolnych, a nie posia- 
dający mundurów wojskowych, 
mogą się zgłosić w ubraniach cy- 
wilnych bez broni i wymaganego 
oporządzenia (lornetka polowa i 
torba oficerska). 

Do raportu kontrolnego powin- 
ni się zgłosić w dniu 4-go fisto- 
pada b. roku, pumktualnie o go- 
dzinie 9 rano: 

przynależni do P. K.U. Łódź - 
Miasto I — w lokalu P. K. U., ul. 
Nowo - Targowa nr. 18, 


Miasto II — w lokalu P., K. U. ul. 


SM | Nowo - Cegielniana nr. 51. 


NAD PROGRAM 


po poł. 
Z, Sandomierskiego 


Winni niestawienia się w porę 
do raportu kontrolnego będą po- 
ciągmięci do odpowiedzialności w 
myśl wojskowych przepisów kar- 


przynależni do P. K.U. Łódź | 
nych (dyscyplinarnych). 


Nr. 302 


Teatr i muzyka 
RZ 
Notatki 


Reżyserowie sowieccy Eisenstein | 
Aleksandrow ukończył zdjęcia do mo- 
numentalnego filmu p, t. „Październik. 
W ostatnich epizodach, nakręcanych w 
Moskwie (Zburzenłe pomnika Aleksan- 
dra III, Posiedzenie rewolucyjnej rady 
wojennej i t. p.), brali również udział 
osobiście ówcześni przywódcy, jak Dy- 
benko, Podwojskij i Inni), 


W Tokjo odbywa się obecnie wysta- 
wa dzieł Aleksandra Archipenki, Na 
skutek żądatła japońskiej cenzury trze- 
ba było ustnąć z wystawy aż płęć 0- 
brazów 1 rzeźb, ponieważ „obrażały u- 
czucie moralności wśród ludu*, Wig- 
kszość tych „cenzurowanych'* dzieł zo- 
stała natychmiast zakupłona przez pry- 
watnych zbłeraczy dzieł sztuki, 


TEATR MIEJSKL 

Dziś, w czwartek, przedstawienie 
dla związków robotniczych. „Kredo- 
we koło“, początek o godz, 7 m. 30. 

Jutro, w piątek, ostatnie wieczorowe 
powtórzenie „Dziadów“. Początek o g. 
8.15, koniec 5-%u obrazów © g. 12-i. 

W sobotę o godz. 3 i pół „Dziady“ 
dia szkół, 


Wieczorem „Panna Flnte* po 
popularnych. 


W niedzielę, o godz. 12 w poł. bez- 
względnie ostatnie powtórzenie „Tom- 
cia Palucha“ dla najmłodszej dziatwy. 

W niedzielę popołudniu o godz. 3 1 pół 
„Dziady“ po cenach popularnych. 

Wieczorem „Kredowe koło“, 


TEATR POPULARNY 

Dziś i dni następnych ciesząca się ol- 
brzymiem powodzeniem współczesna 
sztuka w 4-ch aktach „Szał Miłości”. 

Ciekawa treść sztuki osnutej na tle 
emigracji rosyjskiej w Paryż, przyku- 
wa uwagę widza od pierwszego do o- 
statniego aktu. W rolach pierwszo-pla- 
nowych Ed. Szafrański (b, generał ro- 
syjski) i Bronowska (jego żona), W 
próbach pod reżyserją Urbańskiego 
świetna operetka „Gri-Gri*. 

W sobotę o godz. 4 pop. i w niedzielę 
o godz. 12 w poł. w teatrze popular- 
nym „Królewna Kasia* baśń sceniczna 
ze Śpiewami i tańcami dla dzieci. 

Ceny najniższe (od 1 zł, do 40 gr.) 


cenach 


RACE 
Co usłyszymy dziś przez radjo? 


Na falach eferu 


Po kilkuletnich próbach, doko- 
nanych na linji kolejowej Berlin 
— Hamburg z aparatamt radjo- 
wymi - nadawczymi. oraz od 
biorczytmi w pociągach pośpiesz- 
nych, niemieckie ministerstwo 
komunikacji postanówiło wpro” 
wadzić połączenia radiowe i na 
innych  linjach, jak: Berlin — 
Monachium, Berlin — Królewiec. 
Prócz tego zarząd kolejowy nie- 
miecki ma zamiar. wyposażyć 
pociągi na tych linjach w tak sil- 
ne aparaty, ażeby pasażerowie 
mogli nawiązywać kontakt w 
czasie drogi nietylko z niemiec- 
kiemi miastami, ale i z całą Eu- 
ropa. 

KJ $ . 

Gdybyśmy chcieli nazwać któ- 
reś z miast „miastem radja", to 
niezawodnie wybór musiałby 
paść na Chicago w Stanach Zjed- 
noczomych, gdzie radjoamator- 
stwo niesłychanie jest rozwinięte. 
Niema tam pokoju bez instalacji 
radjowej. O ogromnem rozpo- 
wszechnieniu się radja w tym ol 
brzymim mieście świadczy fakt, 
iż znajdują się tam aż 233 stacje 
nadawczę. 


« * . 


Na dworcu kolejowym w Yor- 
ku w Anglji zastosowano głośni- 
ki radjowe. które przed odej- 
ściem każdego pociągu donos- 
nym głosem anonsują odjazd po- 
ciągów, oraz ich kierumek. Gło- 
Śniki te rozmieszczone są po 
wszystkich peronach i zapomo- 
cą instalacji telefonicznej mołą” 
czone są Z mikrofonem, znajdu- 
jacym się w budce zawiadowcy. 
W ten sposób jeden człowiek, 
anonsujący do mikrofonu, może 
zastąpić cały szereg portjerów. 


EE a 


Warszawa, (1111 mtr.) — 

16.00—16.25 — Odczyt p. t. „Konflikt 
anglo - sowiecki“ — wygl, dr, Michał 
Sokolnicki, 


i 


| 


16,40—17.05 — „Kącik dla kobiet" — 
wygłosi p. Marja Ankiewiczowa, 

17.45—19.00 — Audycja literacka. Wa 
cław Sieroszewski: a) Wspomnienia z 
podróży po Korei, b) Inscenizacja frag- 
mentu powieści W. Sieroszewskiego 
„Ol — Soni — Kisań*, 

19,35—20.00 — Lekcja kursu elemen- 
tarnego języka angielskiego. Lektorka 
p. Memmi Gardiner. 

22.30 — Koncert wieczorny, 

Kraków (422) — 

12.00 — Koncert płyt gramoionowych 


20.00—20.30 — „Hejnał* z Wieży Mar 
jackiej t komunikaty, 
22.30—23,30 — Transmisja muzyki 


salonowej z restauracji „Pavillon* w 
wykonaniu orkiestry pod dyr. Adolfa 
Górzyńskiego. 

Londyn (361,4) i Daventry (1604) — 

20.45. Ballady (Sopran, baryton, 
skrzypce i fortepian), 

Hilversum (1060) — 

20.50. Koncert (Symfonia nr. 3 Bo- 
rodina, Wariacje „Rokoko* na wiolon- 
czelę Czajkowskiego, Poemat „Tasso“ 
Liszta), 

Medjolau (315.8) — 

20.45. Opera Donizettiego „Lucja z 
Lammermooru". 

Wiedeń (5172) — 

20.05. Operetka Eysłera „Dzień w 
raju“, 

Moskwa (1450) — 


18.55. Opera Czajkowskiego „Du- 
brówski*, 

Praga (348,9) — 

19.30. Koncert („Eroica* Beethovena, 


„Benvenato Cellini* Berlioza oraz ù- 
twory Handła, Franka, Korsakowa), 


Berlin (483,9) i  Kónłgswnsterhansen 
(1250) — 

17.00. Stara muzyka na wiolonczelę i 
cembalo (Sonata Vivaldiego, Koncert 
Bacha, utwory Rabean Eccles etc.), 

20.10. Operetka Wałtera Bromme 
„Mascottchen*, 

Lipsk (365,8) 1 Drezno (275,2) — 

20.15, Operetka Straussa „Zemsta nie 
toperza", 

Stuttgart (379.7), — 

21.30 Serenady (Mozarta na 2 smycz- 
kowe orkiestry +$ kotły, Wołf -~ Ferra- 
riego ji Suha ua 2 smyczkowe orkie 
sry), 


satos POLSKI" 
Lidź 
3 listopada 1027r. 


Deficytowa gospoderka Niemiec, 


Minister sKarbu Rzeszy jest optymistą. -- Taijem- 

nica memorialu agenta reparacyjnego. -- Dyk- 

tatura w polityce finansowej? -- Reforma admi- 
nistracji niemieckiej 


- Na temat położenia gospodar- 
izego Niemiec toczy się od dłuż- 
szego czasu na łamach prasy nie- 
mieckiej ożywiona dyskusja, przy- 
czem zależnie od zabarwienia pos 
litycznego pisma występują Z Toz- 
maitemi ocenami sytuacji. 

Ostatnio nastąpiło oświetlenie 
sytuacji tej ze strony oficjalnej. 
Odbyło się pósiedzenie komisji 
głównej Reichstagu, na którem 
minister finansów Koehler wygłosił 
obszerny referat o sytuacji finan- 
sowej Niemiec. Minister Koehler 
w przemówieniu swem podkreślił 
że rozwój stosunków fimansowych 
w Niemczech wskazuje na znaczne 

'pszenie się sytuacji w roku 

ącym. Wydatki Rzeszy, które 

„1924 wynosiły 4,3 miljardów 

ek, wzrosły wprawdzie do 

' miljardów, to zn. o  póitora 

jarda mk, jednakże w ostatnim 

1 wpływ z podatków i innych 

leł dochodów państwowych wy- 

ł o 300.000.000 mk. więcej, 

się tego spodziewano: Poza- 
wydatki zwłaszcza w zakresie 
zpieczeń społecznych i zasił- 

r na bezroboinych dzięki po” 

szeniu się konjunktury i zmniej- 

niu się bezrobocia wyniosły 0 

 miljonów mk, mniej, aniżeli 
> było przewidywane, Tak więc 
obecnym budżecie można- się 
spodziewiać nadwyżki około pół- 

a miljarda mk., która wystarczy 

arówno na pokrycie wydatków 

*iązanych z podwyższeniem płac 

.ędniczych w roku bieżącym jak 

a pokrycie tych wydatków w 
zyszłym roku. Minister Koehler 
sprawozdaniu swerń zaznaczył, 
sprawa zasiłków dla bezrobot- 
sk i ubezpieczeń społecznych 
ła jednym z największych cię- 
ów. Minister finansów podkre- 
‘it dalej, że Niemcy jeszcze nie 


stępnym roku gospodarka finanso- 
wa Niemiec wykaże deficyt w wy- 
sokości miljarda 100 miljonów mk. 
W związku z łem  „Hansabund* 
proponuje rządowi Rzeszy utworze 
nie stanowiska komisarza rządowe 
go dla przeprowadzenia dalekoidą- 
cej reformy finansowej i admini- 
stracyjnej w państwie, Komisarz 
ten miałby otrzymać pełnomocni- 
ctwa niemal dyktatorskie i podle- 
gać bezpośrednio prezydentowi 
Rzeszy, niepodlegając odpowiedzial 
ności parlamentarnej gabinetu. Do 
pomocy przydzielonych by było 
dwóch zastępców, jeden do spraw 
finansowych a drugi do spraw ad- 
ministracyjnych. Zadaniem tego ko 
misarza byłoby zreorganizowanie 
do dnia 1 stycznia 1928 roku sy- 


stemu administracyjnego i finanso- 
wego poszczególnych krajów i 
gmin tak, ażeby można było osią- 
grąć taką oszczędność w wydat- 
kach, żeby one w łącznej sumie 
nie przekraczały 100 miljardów mk. 


Tendencje te znajdują widocz- 
nie zrozumienie w rządzie, gdyż 
jak się w ostatniej chwili dowia* 
duję, gabinet Rzeszy wyznaczył 
komisję, złożoną z 3 ministrów, 
dla opracowania reformy admini- 
stracji w Niemczech. Postanowie- 
nie to powzięto wskutek znanego 
memorjału gereralnego ajenta ra- 
paracyjnego, który wskazywał na 
konieczność oszczędności w nie- 
mieckim aparacie administracyjnym 


| BSA UITI DET W EEA "EP R TEE NT ZYSK 


Nowa waluta palestyńskia 
Funt palestyński równa się angielskiemu 


W Palestynie ukazało się roz- 
porządzenie, podpisane przez szefa 
departamentu finansowego p. Da- 
vesa o nowym systemie pienięż- 
nym, który zostaje wprowadzony 
z dniem 1 listopada. Z tym dniem 
ukaże Się więc w Palestynie nowa 
waluta w miejsce dotychczas obo- 
wiązującej waluty egipskiej. Funt 
palestyński będzie równał się war- 
tości funja angielskiego lub też 
97,50 groszom egipskim, a będzie 
się dzielił na 1000 jednostek, 

W okresie przejściowym, ozna- 
czonym na kilka miesięcy, będą 
mogły obowiązywać obydwie wa- 
luty w Palestynie. Po okresie 
przejściowytn przestanie być funt 
egipski ustawową walutą w Pale- 
stynie, a miejsce jego zajmie funt! 
palestyński, Funt palestyński bę- 


spoczęły „głównej kampanji kon-|dzie równał się zawsze funtowi 


rencyjnej na rynku światowym, |augielskiemu. 


Zmiana pieniądza 


więc obecna konjunktura w|nastąpi w ten sposób, że funty 
Wlemczech jest dotychczas tylko |egipskie, obowiązujące obecnie w 


njunkturą wewnętrzną. 

Po omówieniu ogólnej sytuacji 
iansowej, minister zapowiedział 
zielenie wyjaśnień w Sprawie 
»morjału Parkera Gilberta i za- 


Palestynie zostaną zmienione w 
Egipcie na funty angielskie, te zaś 
w Jerozolimie na funty palestyń- 
skie. 


Odpowiedzialność za nową!i słowach literami 
walutę bierze na siebie rząd pale-|i arabskiemi. 


wpływających z pieniądza, Obecnie 
kiedy pieniądz egipski jest pienią- 
dzem obiegowyim, zyski zabiera 
Egipt.  Nadwyżkę dochodów i 
wszystkie dochody pieniężne po 
pokrycia wydatków będą przezna- 
czone dla rządu palestyńskiego 
i na rzecz jego budżetu. 

Łącznie z tem rozporządzeniem 
ukazała się książka, przedstawiają- 
ca obrazy nowej waluty palestyń- 
skiej. 

Monety ze srebra: 
(odpowiadających 10 groszom) i 


100° mil fninisterstwa pracy podał do wia- 


GAZETA HANDLOWA 


ystawa towarów rosyj» 
skich w Ameryce 


Sowieckie towarzystwa han- 
dowe „Amtorg* „mające "a celu 
borieranie  stosinków  handlo- 
wych między Rosią a Amervką 
zamierza zorganizować w New 
Yorku i w Chicag» wystawę to- 
warów rosyjskich Obie wysta 
wy; otwarte zostałą prawdopo- 
Grbnie za miesiąc Na wysta- 
wach tych urzadzoac będą eks” 
pczycje najrozmaitszych iowa- 
rów rosyjskich, nadających się 
do eksportu jako to drzewo, len, 
futra, wełna. szczecina, rybv 
kewior i t d. 


Walka ze spekulantam 
prywatnymi 

Od pewnego czasu obserwo-« 
wać można było w Moskwie sta- 
ły brak najrozmaitszych przed- 
miotów pierwszego użytku, prze- 
dewszystkiem materjałów wełnia 
nych. mąki, cukru, ryżu i herba- 
ty. Władze sowieckie przypisu- 
ją zjawisko to machinacjom pry- 
watnych spekulantów. Z tego to 
względu czynniki miarodajne za” 
rządziły aresztowanie 100 kup- 
ców prywatnych i postawienie 
ich w stan oskarżenia za upra- 
wianie spekulacji. 


ycie gospod 


„GŁOS PY LSK 
Lódź 
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arcze Rosji 
Budżet Leningradu 


Plenum sowictu leninzradzkie- 
go rozpatruje obecnie preliminarz 
budżetowy miasta na rok gospo- 
darczy 1927-1928. Nowy budżet 
określony został cyfrą 130 milj. 
rubli, z czego trzy piąte przypada 
na potrzeby gospodark: samorzą” 
dowej i przemysłu. Jedna trzecia 
część budżetu przeznaczona test 
na potrzeby kulturalne i społecz 
ne miasta (45.000.000 rubli). 


„Demunicypalizacja* 
domów w Leningradzie 


Wtych dniach rozwiązana zo- 
stała w Leningradzie gubernialna 
komisja dla. „demunicypalizacji”, 
to jest oddawania unarodowiu= 
mych domów ich pierwotnym 
właścicielom, a tem samem skoń 
czona akcja „demun'cvmalizacvi: 
ja“. W czasie od 1 stycznia 1926 
r. do 1 sierpnia r. b. komisja ta 
załatwiła 2749 podań © zwrot 
zasekwestrowanych domów. By- 
łym właścicielom zwrócono w 
Leningradzie ogółem 1.385 do- 
mów. Wszystkie te domv znaj- 
dują się jednak na peryferiach: 
gdyż w centrum miasta nie W 
wzęlędniono ani jednego podania. 
„Demunicypalizowane”* domy zaj 
mują obszar 11.800 m. kwadr., to 
jest 5 proc. ogólnego zamieszką 
łego obszaru Leningradu. 


n R 


Udział robotników 


w zyskach przedsiębiorstw 


H 


Urzędowy organ angielskiego 


domości publicznej szereg intere- 


moneta 50 mil (odpowiadająca 5 | sujących danych, dotyczących u- 


groszom). 
Monety niklowo - bronzowe: 
20 mil, 10 mil i 5 mil, 
ii brónzowe: 2 mile i 1 
mi 


działu robotników w zyskach j w 
akcjach przedsiębiorstw  brytyj- 
skich w roku 1926, , System ten 
był przez czas pewien gorąco pro 


Na każdej monecie znajduje się| paśowany przez wybitnych dzia- 


napis w.trzech językach angiel- 
skim, hebrajskim i arabskim. Z jęd- 
nej strony nazwa kraju w języku 
hebrajskim Palestina (E. Ti t. 4 
Erec Izrael) i rok (1927) cyfra 


s 
mi 


jieszy społecznych, którzy sądzili, 


iż przyczyni on się walnie do za- 
łagodzenia tarć socialnych. Rze- 
czywistość zadała jednakże kłam 


arabskimi i rzymskimi. Na drugiej|tym nadziejom. Z konieczności ni- 
stronie wartość monety w cyfrach | kły udział w zyskach nie zdołał 


Banknoty zostaną 


dał ogłoszenia poufności obrad. |styński, dając gwarancję co dojwydane w wartości 500 mil (pół 


'obec tego, że wniosek ten zo- 

ał przyjęty posłowie nie należą 
y do komisji budżetowej, a na- 

et referenci poszczególnych mi- 
nisterstw musieli opuścić salę. Na- 
stępnie minister udzielał w ciągu 
trzech kwadransów wyjaśnień co do 
sytuacji związanej z rmemorjałem 
Parkera Gilberta. 

Prasa berlińska stwierdza w 
związku z tem, że wobec ogłosze- 
nia poufności tych wyjaśnień nie 
można było o nich podać bliż- 
szych szczegółów, prasa zaznacza 
jednak, że poszczególni posłowie 
byli temi wyjaśnieniami rozczaro- 
wani, minister bowiem nie powie- 
dział w tej sprawie nic nowego. 

Ekspose ministra Koehlera i je 
go optymistyczna ocena niemiec- 
kiej sytuacji gospodarczej, mają 
oczywiście na celu uspokojenie O- 
pinji zagranicznych „kół finanso- 
wych, które w 
czeniarmi 
Gilberta Parkera zaczęły nieco kry 
tyczniej oceniać położenie finanso 
we Niemiec. Wątpliwą wszakże 
iest rzeczą, czy „finansiści zagra- 


niczni dadzą się wziąć na lep pię-! 


knych słówek. Mnożą się bowiem 
objawy, wskazujące na to, że gos- 
podarstiwu Niemiec zaczynają za 
grażać dosyć poważtie niebezpie 
czeństwa. 

Niedawno musiał bawarski pre- 
zydent ministrów Held zaprzeczać 
pogłoskom o możliwości załamania 
się waluty niemieckiej, 
przytacza „Vossische Zeitung" do- 
syć charakterystyczhe wyjątki z 
memorjału, złożonego rządowi 
przez Hansabund. Organizacja ta 


skupiająca w sobie przedstawicie!i 
różnych dziedzin przemysłu, finan- 
sów i handlu przewiduje, że w na 


związku z oświad-, 
agenta reparacyjnego. | 


a obecnie, 


pełnej wartości pieniądza. 

Jedną z głównych przyczyn 
wydania nowej waluty jest chęć 
zapewnienia Palestynie dochodów, 


funta), a następnie wartości 1, 5, 
l, 50 i 100 funtów. „Grusz* zo- 
joa zniesiony. 


a CE 


Ci, co nie płacą 


Związęk kupców w Wilnie po- 
wiadomił wydział ochrony kre- 
dytu, przy stowarzyszeniu kup" 


ców m. Łodzi. że następujące fir- 
dopuściły ©- 


my włókiennicze, 


statnie swoje własne weksle do 
protestu i pomimo. że nie hono- 
ruja swych zobowiązań, zakupu- 
DDD 


(EDLO CPLL DIC D m in i m 


Wieiski Kinematograf Dówiałowy 
Wodny Rynek(róg Rokicińskiej). 
Dojazd tramwajami 16 i 10 
Oà wtorku 1/ do poniedziałku 7 

listopada 1927 r. 


DLA DOROSŁYCH 
Dramat w 10 cześc. podług powieści 
CLAUDE FARRER'A 


Przed Bi 

rzed Bitwą 

w roli głównej NINA VANNA 
Nad program: 

Fravmenty z obrazu p. f. 
Wyprawa F. À. Ossendowskiega 
do Afryki podzwrotnikowej. 
DLA MŁODZIEŻY: 


Film Polski w 8 częściąch 
ORLE, (Lunatyczka) 
W rolach gtównych M, Majdrowi 


czówna,Ninka Wilińska. kap B.Orliń 

ski (słynny z raidu lotniczego War 
szawa — Tokio) i inni. 

Rzecz dzieje się współcześnie 
Warszawie i Zakopanem 

Nad proeram: FARSA! 

kb ania mad i 

Wo- roczekalńiach kina codziennie 

do todz. 22 audycje radjoioniczne. 


w 


ją w Łodzi nadal towary: L.1 H. 
Kamienkowicz — Dołhinów; M. 
Kurian — Wilno, Niemiecka 14; 
I, Ritow — Wilno, Szawelska 8; 
A. Daszyner— Wilno. Końska 26; 
P. Kamiański — Duwsgielfiszki; J. 
Podkorski — Wiszniewo; A. Mie 
celic — Łucki; ©. B. Ickowicz — 
Oszmiana i Z. Zyngier, aawa 
x 


— =] — a 


Produkcja cukru 


Według prowizorycznych obli- 
czeń zbiory buraków cukrowych 
w Czechosłowacji będą w roku 
bieżącym o 1.000.000 ton większe, 
niż w roku ubiegłym. Międzyna- 
rodowe zjednoczenie dla statystyki 
cukrowej obliczyło na 


ikra w Czechosłowacji wynosić bę- 
idzie około 12.000,000 centn. metr., 
t. j.6 1.500.000 centn. metr. wię- 
cej, niż w roku ubiegłym. 


CoŻoDoŻmoŻmouomomowon 
POSZUWIZU LIC SiĘ 


zdolnych tkaczy 


na warsztaty zarobkowe 
Zgłoszenia z podaniem poprzedniej 
pracy do WARSZAWSKIEJ FABRYK! 
DYWANÓW „DYWAN* Sp. Akcyjna 


europejskiemi | przycjąśnąć większych mas, 


podstawie | 
jtego, że tegoroczna produkcja cu- 


Tomaszów Mazowiecki, uł, Miła54, - 


z 
drugiej zaś strony į przedsiębjor- 
cy nie okazali zbytniego entu- 
zjazmy względem systemu, które- 
go nieuniknioną dalszą konsekwen 
cją byłby udział przedstawicieli 
robotniczych w zatządąch, Nie- 
mniej jednak próby te zasługują 
na uwagę, może bowiem po od- 


powiednich modyfikacjach uzy- 
skają one w dalszej przyszłości 
szersze zastosowanie; stwierdzić 
trzeba, iż w porównaniu z rokiem 
poprzednim t. zn. „akcjonarjat ro- 
botniczy” nieco szersze objął ko- 
łą, W s, 1926 liczba przedsię- 
biorstw, które zastosowały sy- 
stem udziału robotników w zy- 
skach, wyniósł 424. Na ogólną 
cyfrę 426.000 robotników w przed 
siębiorstwach tych zatrudnionych, 
prawo do udziału w zyskąch po- 
siadało 218.000, Kwota wypłaco- 
na z tego tytuły robotnikom prze 
kroczyła 1 i pół miljona funtów 
szterlingów, W stosunku do nof- 
mąlnego zarobku robotniczego sta 
nowiło to przeciętnie nadwyżke 
4,4 proc. na głowę. System udzia= 
fu w zyskach znalazł najszersze 
zastosowanie w towarzystwach 
handlowo - przemysłowych. 


Rynek pieniężny 


Ceduła giełdy pieniężnej 
warszawskiej 


GOTÓWKA: 

Dolary — — 
CZEKI: 

Holandja 359.16 
Londym 43.39 i trzy czwarte 
Nowy Jork 8.90 
Paryż 35— 
Praga 26.41 i pół 
Szwajcaria 171.88 
Włochy *3,70 


AKCJE: 
Bank Dyskontowy 132 
Bank Zarobkowy 96 


i Bank Polski 155—156.75 


Brown Bovery 4 
Węgiel 123—123.75—122,50 
Cegielski 55—56 
Lilpop 41.75—41.50 
Norblin 2.13 
Płcisk 3,30—3,40—3.35 
Starachowice 78.50—78 
Żyrardów 19.50—19,25 
Haberbusch 155 
Żegluga 0.55. 
Elektr, w Dąbrowie 
Cukier 6 
| Nobel 50.75 
| Fitzner 9.50-9.25 
Modrzejów 10.25—1V 29 
Ostromieckie 99 . 


79 bes kuponu 


Rudzki 62.50—61.90—32 
Zawiercie 41 
Borkowski 4,25—4,20 
Spirytus 35 


PAPIERY PANSTWOWE I LISTY 
ZASTAWNE. 

Dolarówka 58.50 

Kolejowa 102.75 

5 proc. kouwersyjńa 63.50 

8 proc. listy zastawne Bamku G, Kr. 
92.—, 93.— 

8 proc. listy zastawne ziemskie zł 
83—82.50 

4 i pół proc. listy zastawne ziemskie 
zł. 61 

8 proc. listy zastawne m. Warszawy 
83—82.50—82.75 

5 proc. listy zast, m. Warszawy zl. 
68.50—68—68.25 


DomoQomomodomomomonm 


Institut de Beauté 
Anna Rydel 


(Diflomće de I'Uniwersitć de Beautó 
„Cedib* Paris) 
Cegielniana 19, m. 8. 
Choroby skóry i włosów Usuwanie 
zmarszczek, brodawek, plegów, wąs 
grów i wszelkich defektów cery. Spe - 
cjalne masaże twarzy i ciała, Masaże 
odtłuszczające, Usuwanie włosów 
elektrolizą, Elektroterapia Solux, 
Przyjm. od1IO-ej do 8.0 wiecz. 

AJigi dra pracujących, 7951 


RENOMOWANY 


ZAKŁAD FRYZJERSKI 


Moniuszki nr. 2, tel. 28-86. 


9.41 — UZOS POLSKI — 1927 


czarę. i Jabłoński | 


Rory 


Zawiadomienie. 


Niniejszym mamy zaszczyt zawiadomić Sz. Publ, że Ko- 
legijum Pracowników Fotograficznych, otwo- 
rzyło specjalną pracownię powiększeń fotograficz- 
mych (portretów). 

Kto posiada fotografję choćby najmarniejszą, wykonujemy 
oryginalny portret, podwójnie retuszowany, wiel- 
Kości 35x45, po cenach konkurencyjnych tylko 8 zł. 


POZ a Aaa 
| Nowość | 


a 
UWAGA; Współwłaściciel nasz p. Stanisław Szwarc, powrócił 
z Paryża, gdzie został odznaczony złotym medalem 


Akademji Fryzjerów we Francji. 8484—8 oraz 


W sobotę, dnia 5-go listopada r. b. o godz. 6-ej po po- 
łudniu w lokalu 766 przy ulicy Andrzeja Nr. 1, M 
Towarzystwa — „TOZ odbędzie się otwarcie 

wystawy 


artysty-malarza 


Leopolda Piliobowskieo 


Z pośród ostatnich prac wystawione będzie wielkie dzieło 
historyczne pod tytułem: 


Inaguracyjne otwarcie Uniwersytetu Hebrajskiego ` 
w Jerozolimie przez lorda Balfoura, $ 


Bilety wstępu przy wejściu. 8615—1 


Pokój umeblowany, | 


może być mały, byle cichy w centrum miasta 6 
poszukiwany. 


Oferty sub. „G. 83* do Administracji 


= 


trum miasta, od 


średnim. 


„Głosu Polskiego“, 


TA  AKT"Y ZE T 


Gimnazjum Zeńskie JÓZEFA ABA w Łodzi 
Zielona 10, tel. Nr. 22-12. 


Sekretarjat przyjmuje dalsze zapisy dorównoległej klasy A § 
(popołudniowej!. 


Doktór 


H, WOKOWYKI 


% | Zachodnia 57 
(Cegielniana 19) 


tel. 37-70 
Choroby skórne 
i weneryczne, 
Leczenie lampą 

kwarcową. 


4 | Przyjmuje od godz, 
4—8 w niedziele i 
y|świętą od Il — 1, 


Dla pań od 4—5. 


Dyrektor: A. Ab. 


"5 


Ostatnie nowości BIBLIOTEKI GROSZO WE! 
w Warszawie, ul. Moniuszki 11 
po 95 groszy za tom 

LEW TOŁSTOJ: Zmartwychstanie—3 tomy 

à 5 Sonata krentzerowska—1 tom 
K. TETMAJER: Człowiek Europy—1 tom 
. Š Klęska—1 tom 
2 A Smierć bohaterów—1 tom 
HAJOTA: Jak cień—2 tomy 


ANDREJEW: Siedmiu powieszonych e. 
po ZŁ. 1.25 gr. poczekalnia 

Z. MICHAŁOWSKI: Zmagania 

H. ZAKRZEWSKA : Białe Róże Deymos, 

3 e Dzieci Lwowa 3 

BOUSELLS: Pszczółka Maja Różaner 


po ZŁ. 1-45 gr. 
MEISSNER: Hangar Nr, 7 Choroby skó 
M. GORKIJ: Chan i jego syn BZ po 
PISARZE SOWIECCY: Literatura współczesna 


Dzielna 9 

as | weneryczne i mo- 

czopłciowe. 

H. G: WELLS: SYRENA K Przyjmuje 


Fel. N 28-98, 


Nh M i d 8—10 i 4 
Uwaga: Wszystkie ` dzieła BIBLJOTEKI GROSZOWEJ są £ Teizam jr: 
do nabycia w głównym składzie na Łódź w ksiegarni „Czytaj“ § 


kwarcową 
K. Pawlaka—Narutowicza 2. Oddzielna pocze- 
i (ES i 


PIEKNE PANIE 
Strzyże i czesze się jedynie w dą 


pierwszorzędnym zakładzie „A 
iryzjerskim 


kalnia dla Pań! 


Dr. med. 


PRIBULSKI 


Choroby skóre 
ne włosów we” 


MI6D 


czysto pszczelny, 
pod gwarancją, 
spożywczo» leczni- 
czy. najlepszej ja- 
kości, tedoroczny, 


roboty 


Dwa pokoje | 


o W sobotę, dn. 5-go listopada 1927 r. w lokalu 

$| własnym przy ul. Sienkiewicza Nr. 3/5, odbędzie się 
z kuchnią 

w pierwszorzędnym domu, w cen- 


sę | pienia. Oferty po „P. 4.” do adm. 
"1a | „Głosu Polskiego“, 


10000000000000 
Solidnego pana 


przyjmę na mieszkanie w 
Ulica Nowo-Zarzewska 
Nr. 46 m. 9 I p. 


| | 0000000000000 


Dr. Al. Fokszański 


Choroby chirurgiczne I Ortopedja ! 


w zakres  fotografji 


powiększenia dla architefitury. 


Towarzyska gra w loto i wieczór taneczny 


6 |dla członków Stowarzyszenia i wprowadzonych gości. 


Początek punktualnie o godz. 21-ej wiecz. 
Wejście Bezpłatne. 


2 Wejście Bezpłatne, 


8 |oss—1 Zarząd Stowarzyszenia Komiwojażerów Ł. 0, H. P, 


Dr. Heller 


Choroby skórne 
i weneryczne 
przeprowadził się 


na al. Hawrot 2 


do 10r. 1—2 i 


zaraz do odstą- 


8598—3 


Dla pań spec. od 
godz, 4—5 po poł. 


dla niezamożnych 


Ceny lecznic, 


wieku 


powrócili. 


Piotrkowska Ne t01, tel. 30-76. 


LECZNICA 


lekarzy specjalistów i gabinet 
dentystyczny przy Górnym Rynku. 


PiotrkowskKa 294, tel. 22-89, 


przy przystanku (tramw. pabjanickich) 
przyjmuje chorych w chorobach wszyst- 
kich specjalności od g. 10 rano do ó-ej 
po poł. Szczepienie ospy, analizy (mo- 
czu, kału, krwi, piwacin etc.) operacje 
: a opatrunki. 
Porada Szłote. Wizyty na mieście* 
Zabiegi i operacje od umowy. Kapiele 
świetlne, Elektryzacja. Naświetiania 
lampą kwarcowa Roentgen. Zęby 
sztuczne, korony złote, platynowę i mosty 
W niedziele i święta do godz, 2 po pol. 


Dr. med. 


7 li Dent. 
GIQSONOWA 
at raa sig B. Abowa 


6-go Sierpnia I | Przyjmuje od12—5 
(róg i od 8—9 wiecz, 
Piotrkowskiej) 


Piotrkowska 85 
Akuszerja, O B, OAE © 
chor. Kobiece, 
weneryczne (wys 
Doiie u kobiet) Lekarz-Dentysta 
porady dla ; 
Kobiet $ Jakób 

ciężarnych 


11,50—1,50 i 5—5, 
niedz, i święta 
5—5. 


| Karmazyn 


Południowa Z 
powrócił. 


Tel, 48-62, 


Aby przekonać Sz. Publ. o solidnym wykonaniu naszej 
pracy, wykonujemy portret próbny 3 zł. 
Przyjmujemy także wszelkie zamówienia poza pracownią 
wchodzące; 


również 


Pracownia czynna od 9 rano do 7 wiecz. bez przerwy. 


Kolegium Pracowników-Fotograficzny ch 


Łódź, Konstantynowska 33, front II p. 


Do akt. 
Ne 1750-1927 r. 


Ogłoszenie. 
Komornik przy 


Sądzie _ Okręgo- 
wym w Łodzi, Jan 
Rzymowski zamie- 
szkały w Łodzi 
przy ulicy Sien- 
kiewicza 67, na za- 
sadzie art, 1030 U, 
P. C. ogłasza. że 
w dn. 10 listopada 
1927 r, od 10 r. 
w Łodzi przy ul. 
Piotrkowskiej 83 
odbędzie się 
sprzedaż z prze- 
targu publicznego 
ruchomości nale- 
żących do 
Chaima Jankla 
Wiślickiego 
i składających się 
z mebli 
oszacowanych na 
sumę zł. 1185— 


Łódź. d, 51.X, 27 r. 
Komornik: 
Jan Rzymowski. 


AAAA 


Dr. Gecylja Fokszańska 


Gimnastyka lecznicza, oddechowa 
i masaż 


8310-5 


DR. 
Józef 


Michalski 


oKalista 
przyjmuje chorych 
w Leoznicy Leka- 
rzy Specjalistów 

przy ul. 
Piotrkowskiej 17 

(II podwórze) 
codziennie 
od 2—5,50. 


Dr, 


H, Szumacher 


choroby skórne 
weneryczne. 
przyjmuje codzien- 
nie od godz. 6—8 
po pol, w niedzie« 
je święta od 11—l 


6-90 Sierpnia 1. 


(Benedykta). 


Tel: 
43-62, 67—6 


Dr. med. 


Pikielny 


Choroby nerek 
pęcherza i dróg 
moczowych. 


Przyjmuje od 4—7 


Nawrot 8 
Telefon 19-90. 


wysyła po cenach 
reklamowych za 
pobraniem poczt: 


St. Starońskiego 


5 kg. — 10,50 zł, 
przy ul. Zamenhofa 11 zakład 5 RZ — 1450 zt. 
został całkowicie odrestaurowa- 10 kg. — 27 zł, 
ny. Jednocześnie z dniem 4 ważą — pe r 

SARAN ia ; wr z oplata 
październíka rb. został otwarty vadzłowac ii BIE 
salon damski pod kierownictwem szankami. Arnold 
p. Hanki, długoletniej praco- n Kleiner, Podwoło- 
wnicy firmy M. Staroński. 887-4 Pt di ul. Mickie- 

wicza Ne50(Małop)* 


Prenumerata 


nosi w Łodzi 


kKedaktor: Gustaw Wassercug, 


miesięczna „Glosu Polskiego" ze wszystkimi dodatkami wy- 
zł, 4.50, za odnoszenie — 40 groszy; z prze- 
syłką pocztowa w kraju — zł. 5.—; zagranicę — zł. 7.20. 


„Wydawnictwo Pawszerhna ~- 


neryczne i mo- 
czopłciowe 

Leczenie świattem 
(Lampa kwarcowa) 
i promieniami Ro- 

entdena. 
Przyjmuje od 

iod 438 
Dla pań od 4—5 od- 


Drzewkagść 


Body Róże i inne 
Laktad Ogrodniczy L. Kołaczkowskiego 


dzielna poczekal- Przędzalniana 86 oraz Piotrkowska 241. 
nia. SKŁAD NASION Piotrkowska 225. 


Zawadzka Ne l, | KWIACIARNIA w domu własnym: Przędzalniana 86 
tel. 25—38. 8755—5 


9—2 


czynowe i zaślubinowe 10 złot. 
zagranicznych © 100 procent drażej 


ogr. odp- 


Nr 290 


[nauka | WYGHOWANIEJ 


RUDOWITA 
niemka udziela konwersacji; zapewnia 
szybkie postępy Piotrkowska 81, I p. 
fr., m. 5. 8588—1 


| KUPNO i SPRZEDAŻ 


AA KUPUJĘ 
i sprzedaję różne meble,dywany, futra, 
maszyny do szycia,oraz samowary Płacę 
najwyższe ceny. Ch. Łaźnik, Gdańska 
(Długa) 44, telefon 62-56. Uwaga: 
Za ubrania męskie płacę najwyższe 
ceny. 8404—5 


DYWANY 
reperuje Tkalnia Sztuczna, Piotrkow- 
ska 92, 8582—0 


HURTOWNIK 
zakupi duże partje pończoch, skarpę» 
tek, rękawiczek weg z fabryki. — 
Zgłoszenia dla „Z, U, M." do „Głosu*, 
8585—1 


| MEBLE 
solidne i tanie poleca Stolarnia Orla 
N 25. 7960 


POSZUKIWANY 

sklep blisko centrum miasta, może być 

w podwórzu. Zgłoszenia dla „C. E. Z.* 

do „Głosu*. | 8571—2 
SPRZEDAM 

warsztat ślusarski przy ul. Rzgowskiej 

i 8524—5 


LOKALE MIESZKANIA 


DO WYNAJĘCIA 
dwa słoneczne elegancko urządzone 
pokoje na |-szem piętrze, z oddziel- 
nym telefonem, odpowiednie dla leka- 
rza. Narutowicza 50, prawe drzwi, od 
10—12 i od 5—5-ej. 8421—5 


SKRADZIONO 
portfel w dniu 51 października r. b. z 
różnemi dokumentami, na imię lózeta 
Frydmana, pozbawione wszelkiej war- 
tości dla osób trzecich, Uprasza Się p. 
złodzieja o łaskawe zatrzymanie portfe- 
lu i odesłanie dokumentów na ul. Sien» 
kiewicza N 52, m* 15, za sowitym wy- 
nagrodzeniem. 8594—1 


PRACOWNIA HAFTU 


ręcznego przyjmuje wszelkie roboty 
w zakres haftu wchodzące wykonywa 


po cenach przystępnych, C. Modze- 
lewskiej. Łódź, Główna M 18, m. 29, 
Il podwórze, na parterze. 8575—: 


e R ORW IB O ORCO | 


ZAGUB, DOKUMENTY 


EMMA GAMPE 
zgubiła dowód osobisty, wydany w Ko: 
misarjacie Rządu na m. Łódź, 8551—2 


RYSLA GOLDFRID / 
zagubiła wyciąg z ksiąg ludności stalej 
gminy Chęcin. 8580—3 


ZGUBIONO 
dowód osobisty oraz wyciąg „stalej 
ludności, wydany w powiecie Niekłań, 
m. Kunów, wieś Szadłowizna, na imię 
atarzyny Sorbian, zam. przy ul. Fran- 
ciszkańskiej 75, —1 


» GIELDA PRACY : 


KROJCZYNI 
zdolna doświadczona z pierwszorzędne- 
mi kwalifikacjami potrzebna do praco- 
wni sukien, Oferty z opisem dotych- 
czasowej pracy, odpisem świadectw i 
referencjami składać w redakcji „Gło- 
su Polskiego“ pop „A. B. C,“  8555-2 
| c, 


POSZUKIWANA 
biuralistka z praktyką biurową, ładnym 
charakterem pisma, biegle pisząca na 
maszynie. Pożądana znajomość kores- 
pondencji polsko niemieckiej, Pier- 
wszeństwo znającym stenografję, Ofer- 
ty pod „Przemysł Dziany* do admin, 
niniejszego pisma, 8597— 1 


POSZUKIWANĄ 
inteligentna panienka izraelitka, z Wy- 
kształceniem conajmniej - 7+kłasowym 
do dwojga dzieci, dziewczynka lat v, 
chłopiec lat 4. Zgłaszać się: u. Zagaj 
nikowa X% 25, do p. Klajman.  86/2—5 


Ogłoszenie za wiersz milimetrowy 1 szpaltowy 
1 strona i wtekście 40 groszy, Strona 5 szpalt. — Nekrologi 30 gr. str. 5 szpalt. — Nade! ' 
po tekście 50 gr. strona 5 szpalt, — Zwyczajne 10 groszy str. 10 szpalt, — Ogloszenia 
—-Ogłoszenia zamiejscowe obliczane są o 50 proc 


zi 


-a ~ N o R R KROOL | | || 
' drukarni „Głosu Polskiego“ Piotrkowska ör 


